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KIN Dziś Czarowny ·film sentymen-
TEA ~'R CZARY tu i humoru oklaskiwany przez 

cały świat p. t. 

MAŁA MIS BROADWAY 
Z ulubienicą milionów, uroczą SHIRLEY TEMPLE 

film dl 1 najmłodszych i najstarszych. 
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Popołudniówka o godi. 3-ej „Ostatnie Ostrzeżenie". 

Nad program Ty gódnik Aktualności P. A. T. Nad program 

Adres Redakcji i Adm. Piotrkow Tryb. Słowack~ego 18 tel. 10-21. Drukarni 10-65. 

Za tekst str. 2 - 7 odp6włada Wacław Oąs!or•wski. W-wa, Widok 21, druk. eMatador• 
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Hitler odrzucił . propozycje Daladiera 
. ' 

w sprawie · bezpośredniego · porozumienia z Polską 

W Niemczech udana iui banr irwnośdowe 
Oświadczenie klllłelena llltltra dla r.qdu br7trJskiego, złttlofte 

amb. Hendersonowt. miało charakter raCMJ wysnian)' pogJ4d6w 
niż propozycyj. Podczas swej rozmoWy z amb. Hendersonem kan­
clerz Hitler wrlotyl wwe po1lłdf na tozmaiłe ątawy, m. ill. na 
stosunki polsko • !Uel\lłeckłe, ug:lellłko • polaldt:, dgitlsko • 1de• 
mieckie i inne kwestie. Odpowiedź brytyjska nie tylko potraktuje 
poszczególne zagadnienia. wyłuszc-rone prza kanclerza llttlera, 
lecz wyłoQ' całokaztałł polityki brytyjskiej w obecnym k~e i 
8*-.nowislut W. Brytan.ii wobeo t>•ch pa.D.stw, z którttni Anrlia 
jest zwf.-- okład-'. 

Rria.kto.r dfplomat,.mny ,,Pte8s AMOcfatlon~· 1>łsze, łJe odpo-
„iit'iecN bryłfjt!ika W1'ftlł.r&ć ~:de odpowiedzi rżądu Rzeszy. Jeat 
•otJliwe, ie odpotvłedł ta będzie dana we włorek. W tynt wypadku 
,.ma..ent "bJ'ł~ swolBAt • irodt. ·--­PARYż. Naat~ujący komu-t ambasador francuski w Ntern• 

waptsłpraey dla. ułrątnania 1>0! ! pckoJo_-ero poraumlenia mię- potwierCłzona w niedzielę prk:11 
ko1u w (-. Europie. l dzy Niemcami i Poltką. zP.w1<\domienie pi•emne i dotę-

Prcmier Dalad'icr zaręczył f Premier Daladler oświad~ ci;ona prem. Daladier ~rzci: 
»:a g<itowo6ć .wykiuaną przez 

1 
czył. iż jmt got6w uczynić niemieckiego chatge d" af f aires. 

P~lek~ do wza.Jemnego odwoł~ , ws2ystko co 1noze, aby tego ro- BOnf !JWROidOWI 
ma SJę do metod swobodne) 

1 
dzaju inicjatywie dopomóc. N' b 

kóncyliacji. Premier Daladiet I f W tllDCZeC 
pQd_kreś}H• ze nikt.Ido ~ j~ ~ Ambasador C~ulotu~r• przy- BERLIN. Rząd .~em1ec~i t>u 

pozbaWJ.ony łlcHĆ ludzkic:h nie ' )~ty został · 26 Sierpnia pn:ez stanowił wprowadzi<: kartki 1'• 

byłby w stanie zrozumied• że kanclerza Hitlera. który oznaj~ zakup pewne) iloici artykułów 
może wybuc:hn,ć wojna bez co 1 rn'ił, ie nie moie . pr1yj~ó pro· 1 pierw•zej potrzeby w szcze~ć..ln ::i 
naJmn•J jeucze jednego bezpo 'I pozycji premiera Daladier. śc.<i mydła, węgla, produktów 
średniego wyeilku osiągnięcia Ta ułlna odpowiedt zottał&a 1 tkackich i butów. 

M1r.t ofkjalllJ' . o oetatnich roz-~! ex.· .ech Cvuloncłre, odpowiadaj.Ile 
mowach francusko „ niemie- fi.a w„zwanie przyjęty zoBŁal _„.il!. ,.:~l . ~osł!ł '1f ~C;- P1a<:._l.a~leq~ ł:titlei-it , S;r;7~ . 0 

I"'"" w1ecz:orena w P-,Mut r~ędu n1emłC'e'i·1,go -~roclł się. 
ZS 1ierpnia o aodzinie 17.30 do ambuadora o przekazanie z. 

!Wia.cłomienia franouskiemu pto- GD~Stt W ;ndedzielę w póź... I gdań11zcz„nińl, inwalidę wojenne . kiem niepokoju. 1.udno$~ gro~- 1lf 
mierowi. W zawiadomicnu tym nych godzinach wieczornyGh na go, Wynika stą.d, że oddział sztur dziła się przed głośnikami. „„,~ 

MOdłf .. D DOlr6J kanclerz Hitlet o'Wiacłeaył, i•I. ulica.eh miasta ukazał s.łę ci~żaro m?wcó;v był ostr~?Iiwany pr~z ?h.ujllc w pr·t· y~nębfer1iu usp ' 
LONDYN. Ktttter d~tt~sł. 1Cr6l nie moa dł1łiej tólerow.C •1• ! W'./ S8J:1?0Ch?d, w kt6rym 7Jil~JdO • Niemcow obywateh_ ~olnego. Mia JaJących komunikatów, nadaw / 

1.,.1 9, ł braef& kl'dlewec 'wtno" tuacji łekiej, jaka istnieje w wał? się kilkunastu c:lłonkow uz s~. Zarząd~?ey po1w1g ża zb1l"gb ~yc~ be:z pi:zerwy przez r~dio~ta 
• 1·u w ~:e.3-• 1 „! 1 p0•-~- •1· ~ałowałhv -.1„b„ pl'l:e bl'oJonych sztafet ochton.nych. Na m1 uczestn1łiam1 napadu dvtrch Je n11emieckie, oraz zapowiedzi , 
„ ~ ume ę wraz " ._.yin 'n ._. " „. li"'" " · ł · 1· · l d ś' · d l " 1 l · ·b··· 
rodem 1ft()dły 8 f)Ok6j. Areybł ·• l111a IOlłllN niemiecka i fraa• I w~ ywa i ?m. u. no ~ do ~achowa czas me a w)'iH1;u. u;egu owamu w .na1 ut.siym <.·~a 
skup C&ntelłburry za~c!złł spec- easka krew w konaekwencji kro nJa spokorn l JHe szerzenia de- o wodz. 5-ej rano młodzieńcy. Sle spr~wy iaopatnenta c.')'w•l-
jalne aodł1 • koAefoły "' całym lc&w, do pocłJtda kt6ąch 1110- I fetyztnu. w br?natnych koezulach ~zucah nrch rn1eszka~c6w ':: artykuł~ 
ltra.Ju b:vł:r ptlne modl4erch się. I te on ił' olcna6 :ilhUUOl'lY c... W pewt1e,j chwili, gdy samoch6d , do ~1eezkań . j~zeze lp1ącrch ~!~Z-:tszłejr. poiVS:b~t~ie~~~~~,:~i 

W4ród wie;nyeb zauważono wte letn załatwienia teJ sytuacjL tnajdował się w pobliżu sfarego t :t~:ze:n. Ml~tk~ hc~tlaJ.gce ~t; nic y~amąlzen.IA w-ywok.fą 
ht mętezyzn l kobiet w m11ndutach . Powi~~t>młony pttetl amb•- ratuu&, grup& stoJącyc'i n.a ehcd I ę d • "il• . . wręel5 odwrotny efekt, pr~yceyhia 
PDlcwYeh. sadora Coulondre o tym zawia- niku mę~czyzn d.afa doń k1lkanaś .1~łemey, jutro naatttpłą h1etow . ć si~ do jemze wJękazej )'ani 

ZnlW arentoWIDll dorrJeniu premier DaladieT 'l)o de strzaMw i fbsypala gradem; r.voz.ne wypadki. Wzywamy was ~i. 
wodcwał wysłanie natychmiast kamit!tił. Wyw14Mh. sł~ krótka I do flPbkoju l wykannia ltal'~~ Nieliczni cudzoziemcy na we2-

W GdlllSkU właclom•.kł do kanclena Hitle- fltrzel&nina~ .w wyttt!e:i kt<Sttij Obf~ duc~a. Z~pewni~my, i4: lu~nC111..:. wanie swołch kt>n'!uh.tów opu~ci 
GDA:r:tSK. Władze gdańi.ki .• e za· 1 ra, w kt&raj prz)'pomhiał znan• 6trony ponio~ły ~traty w post.ac.i cyw.1~na nitJe btdz1e pr.· 2.edmiotem li w ci•gu <lnła nied6ie1nego te -

.,.ntowały wc&oraj zawi•adoWcę przywiężanie Frartcji do pokoj~ kilku ra.nnych i trtr.cli ~nbitych. atako:W"; lotkJ k~ń.lłet4 tit .a • ren W;lne&o Młaata, wyjeżdża -

.....,_ i: p h' (P • .1. - • • • j • , ./!' dl pewittiemei!l, łt konf kt WYbucb „ 11 

~e„ tanfąc lin ~•yno) i a ru~C1c;~~snte )e waertlosc „ W jed11ym z ub\ tych rotl}otnn. nł„ nde 114 granicy gdańskiej, 113, 1 jąc pr~ewatnie ·do Gdyn.i łub in -
Str,,.chht, Kl"men„ N1tk9. 10Low1ązen nil rzecz llte:terel no 45•letniego Ottona l\1illera, „„1 · _ · " · i nych nriast polskich. Opuścili = ...... , · , ., z11„ a w 1nn;r"" mie3scu, orar„ e 

=--' 'Wał ' z=z=n'GllS!łllll!I;~ ..,,lelka .oju1s11iczka Rzeszy - tniasto pp. dr. Frauk i Bobie, e-s I • I b d • 1111 • b Italia _ . preya~pi w tym •an'lf'J\ skortowani na lotnisl"O przez t:il-

zl ens \VI- an n1·em1eck1c. cza:!l-ie do a.kc:1jl w 'ltosunktl do Ju n:y oddzł.ał sztllfet o~br&nnrob. 
gosłowfat\., któr~y Jakoby MnH~b- LudnoA~ polska ·w Oda'611ttt w1 
n1ie ·2driid~iH państwa „osi·•, hzuje nad wyra~ t')dht l'Odzłwu 

llWIJI W dlfSlllft Cflll Noc ubiegła przeszła pod zna - 1poMJ 1 eałkowiu ópanowanłf. 

Woco~•J o stołb. 2S·e? patrol I z p!aic~ki Sue~a, Góra,, udaj;- ostrMiiwał~ t Rarabintt zabudowa. 
pJ.aodwki Gonady w m1•jecowol· c:ydt 11~ do awoJGJ bud.ki gr1U11" nla ~jduJące się obok ·tabnki 
ci Małe Sło"Ace obwodu . tc~e~skie c:z:.ttej. H\lWa~yło w od~egł?śd L~fnota w Szy~ło\Weaćh, 'P~W. eyb 
go został oetrselany 21 drug1eJ atto lO ni. od gruuey f)t)ltkitJ J :ioł- fi1ckli1 wkraczaJąe w głąb1 teryt.o-­
ny Wi$ły, ie strony gdańlikiaj. niierzy niemieckich, któriy otwo riuM t'ołsklłego na odległość óko-
Ogółem . odd.a.M 14 5ttzał6w ~ nyli na nteh ogień, oddaj<)C 8 ło killuu1astu tnetr6w. l 
strony ft·łemlet11dej, struł6W• Atllk Niente6W Meit~ łi4t>&l'tf. 

Z n~sze~ strony u ogier\ . nie Strtiinky l'C>tsey odpowiedz!~ STRZAl."17 ZID ST1ltONY 
odp<>wted31ano. li rbwniet strzałami, r:z.~ca.jąc 1 . GD.A'RSKA~ • 

OSTftZBtnvtrJĄ STAn<t grant ·ręcmy. WóWcza.A z u . TCZEW, :On~a 26 s!ierpn·11a ó 

TORU~. W nocy z soboty na wz.gótta Witamow! po ~tl"Onit godl'l. 28 pol.e1~1 pattol . i>J.ac6wlcl 
11Jedzfelt drtiA 27 bkń. ok1:1łó pół ~łowackiej patrol został os.łtze„ Gorzędy w mi~jscowośei Małosłoń 
nocy patrol nłemieeki o!lt~liwał lany z karabinów, trtej ia.ś ioł- ce, obwód Tczew, ostr:z•lany toatał 
pływająće ~ \Vt~le !!ltatkf w oko- nierze niemieccy zbietrli do 01:te z dr~rlej lltr<>n)" Wl&~Y ~neil ban-
licy Gorzędzia, w P<>wiecie tctriw- kuijącego ich Ift0tt1cyk.la. dę n1!mlec~, '!1~JdUJ4~ł sie po 
ki b''. · ł d · KRAK. ow· 27 . . b stronie ftd.anskieJ. 

s m w J)o .1zu po u niowego qp . _ . • s~e.rt?Jlta r. • DZIAŁDOWO. Ok. godz, 

Przemówlen.le Hl tiar• 
w kan(elarii Rze szv 

BEltLtN. W nfedtł4'1Q w !Odllf• 
nach popołudł'łtowyeh WHW&ł Hit­
ler do ka.n~lar.ili Rzes;y czJoilków 
Bełch1taf1J, t111ekaJ,cyeh w tlerJi. 
nie na zw,ołanie Reichstagu. 

W czasie przyjęcia tego w-ygło­
!łił on do nrieh pnetnówi1ende. tJrzę 

'dowy lfomuntł'kat n.a ~ ~· 
stwierda, it kanclerz ekrełltł . 
słom Refohstagu „powagę 
n;r". 
Zresdą ni-e podano 

blitszych infornu:.c;y · 
prlem6wk!nia 

1Na.10A1e deze 
ht teryterJurn. tdaJ'h1kłego. ' o ~odt. u.:;ą w .~JohlCI S\Lt'hl 9.~J tanb w Dtwic:j~l odletłeJ 

t'altot nł~nueekł oddał o1ć. 2b0 Gora .otwarto OBttn . z ręcZjł\ych 0 ~ka 6 kim. od granicy patio&- Z sze„e9fiU1 ar.mil ale 
strr.ał&w na atro~ polsk4,. Z na k~rihin6w , ma1S:t"1owy'°h na . połtklej strflły g-ta"f_bznteJ . •Pl)t- TOR UN. W~adki deiet,...;i O&tailł\iO • 
szej strMy· nikt I1116 atrzehił. stront po:l,sl<.ii. Odda.oo trzy se• kał patro.· 1 bwal•tj'JSld niemSe- '"""'"'--" •· " ·~„m· _,„ ·. ":( K ł c 

· · tie pb 10 &trzał6w or.u b:IU(ono · z sze~«,,,vw um11 tt""' teCKteJ n e· ar. om 
KRAK O W. W nie~hic:l~ o g<'?- tr:y Mt.1.t r ne. 1 ek~ k16r:; pr~elttqct}łł . rr~~lcc us.tają·. N~em.ąl cod~e~ie po:e„ nit.z~gc> .z 
dzinit ll.30 na .flin jłtlll gr1n1„ Bt Y ~ - lł>' ·~k~ w l~1e p~d 81ałuttMi. ktac.zAJł z~ł.n1ene nt.emieecy gra gO"Wlec t 
c::nym Głod6Wlka Witamow~ • ODPARCIE A'l'.AKU Na •kutl!lk .wymian~ stttał6w nk~ Pol~ki i p.roś:ą 11as~~ wła' J~~ P.o~· 
(Słowacja) J!OW· 11owot:ars,kt RYBNIK. Dn.fa 27 . 8. o godz. p.tdł ha terenie polskun jcde" dte graniczn~ o potwoletue P<">~ baJ zołme 
cwóch sttdniików 8'fartlct.rtydl 2.45 :o.iem:iedb band& dywerąjna.. kawalerzysta orfit kofi. tostania w Volsce:- - niil w słu 

ł 

Pi i' · wszyscy tv1k0 · H oberbusc~ i c~inle 8. A. · npnnnhtii 
znanej dohroci piwa H. Urbońskie 

PIOTRKÓW, HUTNICZA N 
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BIUUJN. W pl"O\Yłn.eJach w 
Jnich Rzeszy odczuwać się daje 
wzrastający z każ.dym dniem nie­
pokój, dochodzący niekiedy do 
granic paniki. Do wytworzenia 
tego stanu rzeczy, przyezyniiła 

się propaganda niemiecka, ope­
rująca hasłami ~krążenia Nie -
miec. 

Drugim czynm1dem, JCtóry bo -
daj jeszcze silndej zaważył n.a na.. 
strojach ludności, są ustawiczne 
alarmy ·i ćwiczenia przeciwlotn.i 
cze, przy których władze dla wy 
wołania tym większego wra~ia 
operują możliwością ataku lotni­
ków francuskich lub ąngiel­
skich. 

i ak niezręczn-,m.I meto'daml po 
słUfUJt! atę przy tym prót>agandli 
niemiecka dla wYWOtania w lud 
oośc.i uczucia nienawiści do An • 
glików, Francuzów i Polak6w. 
wykazuje następują.cy przykład. 

PANICZNE NASTROJE 
W tych dniach urządzono w re 

jonie kolońskim ćwiczenia prze­
ciwlotnicze. W: rejonie tyni znaj 
duje się fabryka zapalników do 
granatów w mt'E!jscowości Tro.i­
sdorf. Kierownictwo ćwkzeń po 
pierwseym. "nalocie" oznajmiło, 
że samoloty nieprzyjacielskie 
zbombardowały kompleks 7.abudo 
wań fabrycznych, przy czym „za. 

bU f. PdlłeJ&ti lu&-ato łYJAyth !tłe WlA na.tmn.ł@Jlł•fl t"- dtefile tak. tw. wojny rw6w. 
KOBIETY ZASTĘPUJĄ Po kawiarniach ludzie boją sfę tuzjamiu do wony. Utrzymywanie naprężenia przez 

RAUBRITI'ERóW NIEMIEC- rozmawiać, gdy.t vr cięgu dnia -OSTATNIE GODZINY dłut.Bzy cza.s groziłoby dla 11tosun 
KICH wczorajszego Gestapo przepruwa.. W kołach dyplomatycznych ków wewnętrznych Niemiec nieo-

Od maja br. · rozpoczęto pn:ygo d~Ła szereg aresztowań w!iród twierdzą. że po powrocie Bender. bJ,iczalnymi w:prost )tonsekwencja 
towania do zastąpienia mężez~n gości kawiarnianych pod earzu • sona do Berlina, które mote nastą mi. 
w rM;nych dziedzinach służby cy tern siania defetymlU. pić albo dziś po południu. albo WY1.S'lOśC POLSKI 
wilnej i państwo"'ej przez kobie- 300 ZGlWMAD~E~ „NAST.RO- jutro przed południem przed Niem Charakterystyezq nutę roi. 

ty. Służbę kobiet wprowad:i:cmo JOWYCH cami stanie ostateczna koniec:z.. mów, jakie udaje się przeprowa-
najpierw m poczcie. Dla podniesienja nastroju zmo ność wyboru pomiędzy wojną, a dzić poufnie z berlińczykami jest 

Z dniem 1 czerwca br. w o - bilizo;wano całą młodziet hitle - wycofaniem się z całej dotych • ich zdanie, it „wyższością Polski 
kręgu kolońskiej dyrekcji poczto- rowską. W ciągu niedzieli zar~- czasowej polityki. jest entuzjazm panujący w szere 
wej pracowało już 2.070 kobiet d·zono odbycie blisko 300 zgroma- Sądzono dotychczas, le Hitler gach wojska i całym sp">łeczeń • 
przeważnie w charakterze listo-- dzeń młodzidy. Niektóre z nfrh może usiłowa~ męczyć opinię prze stwje, podczas gdy brak z ea.ł11 

noszy. połączone były z przemarszami ciwnika i utrzymać jak najba.r - pewności11 wszelkiego entuzjazmu 
W czerwcu wprowadzono służbę propagandowymi. dziej natężo.ną sytuację możliwie I wśród żołnierzy niemieckich. BM 

kobieC4 w tramwajach, a od Jipf.'a Mimo to nastrój nie poprawił najdłużej. Dziś też nikt nie wie- się on~ będą, wykonując tylko roz 
br. zaczęto c~raz e~ęściej z.astę- się. Panuje niezwykłe przygnębie rzy w możliwość talclej taktyki, kazy dane z góry, nie będą jed -
pow116 kobieta.mi ~11ki peri.onf!ł nk! i obawa pnyl!uelśtł. rdYł po l) urtąd1en.ta wojenne nak mJeli tego ducha, który w ra 
k<J1eJttwt. , ~ast.r6J 1tt1~11tsta hldłt1, tiśtll· w Nłem~e~ii !4 jut zbyt aal"kG ;ił~ ~ego panować będme " nJ • -
LUDZIE BOJĄ SIĘ ROZMAW'~.\.C wicznie wzywające do spokoju i idące, abj" można było zatrzymać sku polskim". Tego rodzaj11 wy-

BERLIN. Nastrój w Niemczech zachówania porządku, oraz wpr~- w miejscu rozpędzoną machinę •urzenia, dotyczące równid na 
jest jak najfatalniejszy. Grupki 1

1 

wadzenie przymuśu kartkowego. mobilizacyjną, po 2) zaś da.lsza wet rezultatów ostatecznych ewen 
ludzi zbierają się w coraz tt> in- Nie ma przy tym rodziny niemie, gospodarka energią. narodów jef.t tualnego starcia wyj.awiane q 

.nych punktach Beri.ina, lecz roz- c\dej, w którejby nie wzięto kogoś I niemożliwa, gdyż nastroje n~e- r6wnież przez polityków: iniemiee-
chodzą się natychmiast na wHok ' do wojska. Nawet wśród kół par- mieekie wykluc,zają dal-ize prowa kich. · 

. Wiochy chcą zachował · neutralnośł I 
Hitler zdenerJicwanr virczekuiaca post1wa Mussolin;ego 

bito" i „ran-i>0no" 816 osób. . . Ciano odsunietr od polityki zagranicznej 1 
saniem soWieeko • nłemł~cffegtt 
paktu .niieagresji, godzącegQ w 
podstawy ideolog~ fuzyt.ma. 

Trzeba dodać, że załoga fabryki P ARYż. WieTl{ą sensat.ię wy\vo .' partii faszystowskiej ·jest przeciw czech Włochy okazują spokój 
&kł.ad~ ~ię z 1.900 robotn!ków i u-1 ł~ła .w Par~~u wi~domość o odsu li n~ popieraniu polityki agresywnej I opa~ow.anie .nerw?W:· . . . 
rzędn1kow. Jednocuśme, chcąc naęcm od kierowmctwia, spraw za- Niemiec. · H1t!er naJ_wyraznłeJ de~erwuJe 
nadać ćwiczeniom charakter n.aj 

1 

gr.a. n.icznych hr. Ciano, ·· ::;l1aJ:1.~go 1 p. odobno ostatnie oźywione ro-z-1 się wyczekującym stanowiski·"!m 
bardziej zbliżony do rzeczYWisto ze zdecydowanej, przyjaznel po-,' mowy niemiecko - włoskie wy'lzły Mussoliniego. 
ści, oznajmiono, że do usunięcia lityki w stosunku do Rzeszy. l\Jus podobno z i·nicjatywy·Hitlera, a Nacisk kanclerza Rzeszy na 
rannych i zabitych pozostaje \,yl I solini zdecydował się odebrać l:ie 

1

. nie Mussoliniego. dyktatora Włoch wzm!lga się z go 
ko godzin.a ·i 12 m:inut, po czym na rowanie polityką zagranicZi!lą dziny na godzinę. Za pośredni· 
stąpi drugi „nalot". Włoch szwagrowi i przyjacielowi TAJEMNICZY SAMOLOT ctwem amba"Sadora ~zeszy von 

Rezultatem tak zał<>Zonych ~wł von Ribbentropa z przyczyn· nie • LONDYN. Pod Lo.ndynem na M:&ckensena w ciągu 48 g<>dziĄ 
czeń był oc.eywiście wzrost pani- wiadomych. • lotnis1m Croydon Wy-lądował ta- wręczono Mussolimiemu już czwar 
eznych nastrojów wśród r•>botni- Mussolini obecnie osobi§cie kie jemnic.zy samolot włoski". 'f Lon- ty list Hitlera! Listy Hitlera v • 

~*4F i..m!-ejsr>weNudnośch Pr~a 1 ruje _ "1>1"a."U&mit ~~~z r:::.-»i- ~-nie lp·ą!!~· rz!Rl6tniejsee .w~ trzymane SJll -i!-odob}l'O lf.; po,J.Jlie ~ 
.· · g{ń~a nlemtecka wpoiła ludno ci cznej. sje co do kgo, kto pnyleciał c,onym to.nie. Na listy te l\tus90 

• i... miJV.owoli przekonanie o p()tędze CZYŻBY ABDYKACJA KRńl.A tym samolotem. M6wi si.ę, te ta- lini odpow.iada z wielką. flegmą 

··:'. ·. ~nie"Órzyjac!elskiego lotnictwa. Po WIKTORA EMANUELA? jemniczym emisar.iuszem włoskim po kilku godzinach namysłu. 
• .•.· d ne ćwiczenia przeprowadzono W kołach politycznych Paryża jest ambasador Grandi, który po _Zdaniem zagranicznych k6ł w 

akładath amu.nicyjnych Sieg- krążą uporczywe pogłosi, jakoby siada w stolicy Anglii _wielu 11rzy Rzymie w ostatnich dniach wy -

w chwili przedśtawienia królow·i jaciół. nile.a b, powatna rót.nica zdafi 
Emanuelowi dekretów mobUizacyj RZYM. W przeciwieństwie .do pomięMy Berlinem i Rzymem. 
nydi t~n miia.ł zagrozić abdyk.acją. panicznych ' nastrojów w · Niem- Mussolin.i oburzony jest podpi 

Drugim czyDll1lildem obecmelO 
rozluźnienia osi jest l!lkOlbcentro 
wanie się N:iemiee wyląemie ma 
zagadnienia porachunk6w :1 Pol­
ską. z widoczym zaniedba.ni~ hr 
teresów włoskich. . 

Prasa włoska upn:estala ata -
kóvr :na Francję, An,glif, a 11.­
i na Polskę. 

• ];>i.!; '"d • , 
naczel miej c;ach, ł.e 
włoski kierowany jest t.ela~ wo 
lą Mussoliniego i w rasie wo~ 
po&tąpi tak, jak nakiat4 mu inte­
resy Imperium Włoskiego. 

Prasa szwedzka d-0nosi, le wte 
chy :zdecydowały a~ zachow~ ne­
utralność. 

W )cażdym razie oficjalnego za~ 

!;2:~?:!iis~;·:.:: R.ozrilcbJ. ···glod .. owe-·w. Be. rlinie 
najmniejszej '1\'ątpHwom!f, !~ 

:j~~ro~-:;i:::z:a~::'z!c~~:; Dwa naiwieksze sklepi ivwnościowe rozbite 
wija się poważny kryzys wewnę • BERLIN. Rozdanie kartek żyw hasłem do ulicznych manifes-1 Podobny los s~tkał oni~ 
tr.zny. Podobno peważny odłam nośclowych w Berlinie stolo się tacji ludności zakład gastrpnom.iczn.y na ulicy 

W dzielnicach robotniczych Griinestrasse, który po zrabowa-
. . 

Ochotnicv mszvstkich . narodo~ości . 
zbierają się tłumy ludności robot niu go przez demonstrantów .zos 
niczej, . wśród których przewa- tal podpalony. . . .. 
ż.ają. ~Qbi!:!ty, jawnie wznosz~ce Zawezw~e oddzt~ policJl 
o.krzyki: ,,Precz z woj}ląl", „żą- mundurowe] odmó~ły strz~a­
damy chleba, masła, słoniny!''. nia do demonstrantow. Dopiero 

zgłaszają sie do Armii polskfei - Na ulicy Wilheln;istrasse tłum oddziały S. S. i specj~lna bry­
zdemolował jeden .z najwięk- gada Gestapo rozpędziła rebel­
szych sklepów z artykułami żyw jantów, aresztując kilkudzie-TALLIN. Do poselstwa R. P. narza Koha', pływającego na Es- wiązkiem . powszechnej służby 

w Tallinie masowo napływają tońskim statku „Viiu", który wojskoweJ. 
zgłoszenia zarówno Polaków w prosi , aby poselstwo zawiaao- Konsulat polski w Rydze ~b­
Estqnii, jak i obcych obywateli, miło polskie władże wojskowe, legali przez sobotę Polacy, B1a­
pragnących wstąpić do armii pol że chce on w. alczyć w · szeregach f usini i Ukraińcy, którzy rzu• 
skiej w charakterze ochotników. polsldej armii _ ą - p~ac~. w gospodarstwa<:h 

Zgłoszenia te napływają z roz Liczmie zgłaszają się do sze- . ~ewsk1ch i .masowo zg~~szaJą 

nościowymi i delikatesa~, .w~- sięciu lu~zi. . . . . 
rzucając zapasy na ulice, gdzie NastroJe w Berl1111e staJą się 
natycłurJast zostały ro.zchwyta- c?raz bar~ej po~econe. Pa­
ne i na miejscu skonsumowane ruka ogarrua szerokie koła lud-
przez wygłodniałą ludność. ności robotniczej i inteligencji. 

maitych stron. Tak np. otr-zyma regów również i polscy robot- się; chcąc słuzyć w arnw. pol- .Adm·1ral'1•c1·a brv y;s~ ... . 
no list ze Sztokholmu, od mary- nicy, którzy nie są objęci obo- skiej. I a N 

--------------------- Do poselstwa w Helsinkach fi h dl zgłosiło się wczoraj 11 Finów, obejmuje kontr.ole nad ota an owa 
rzeczvwHcłe ZE 8 "W ktĘ>rzy chcą walczyć w szere- . LONDYN. Admiralicja bry- bejmuje kontrolę nad całą ma-

oatleima PASTA do · U gach armii polskiej. tyjska ogłosiła urzędówo, że o- rynarką handlową. D_INOL - ·_DONY 

Tar_ne ·klauzule paktu hitletowsko· • bolszewi<kiego Wszystkie statki orytyjskiej 
marynarki handlowej, płynące. · 
pod flagą brytyjską, muszą od­
tąd wykonywać wszystkie in­
strukcje, udzielane 1;1rzez admi­
ralicj~. ooniajq przewagę $oooielóm nad ftiemcami 

ż niemie­
·ne ·w Ber­

agencj:.i 
łasiły jed­
tu nieag­

artyku­
formacji 

p. Goebbels wolał nie informować spoletzeństwa niemieckiego bę~:z~~e~s:~t~~~:;~=~ 
ze źródeł jak najwiarogodniej- łach. W dodatku ·znajdują się nienia, związane z Dalekim li swego kursu lub miejsca prze:­
szych możełllY stwierdzić, iż szczegóły traktatu nie przezna- Wschodem , sprawy kolonii, or- znaczenia, 0 ile <.dmiralicja uzna · 
pakt powyższy został zredago"' czone do publikacji, a to ze ganizację obrony, a nawet pro- to za stosowne. 
wany w 20 artykułach. względu na prestiż obu kontra- pagandy, zapewniając we wszys 

Trzynaście . tajny<::h artyku- hentów. tkkh dziedzinach zdecydowaną Zarzągzenie podporządkowa-

łów (klauzul) stanowi do- , W tajnych klauzulach ustało-. przewagę i inicjatywę Rosji, któ 
1 
nia marynarki handlowej admi­

datek do umowy głównej, spi- no m. in. kwestie zewnętrzno-J· rej duch i tendencje wyraźn.iP ralicji nabrało mocy już o pół-
sanej w 7 wspomianych a_rtyku- _ politY.czne i ~graniczn~ zagad- górują nad Niemcami. · nocy z soboty na niedziel~ 
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Y K 
Pięd łat ternu zawarto pa.kt mlę ~wi.adctył posłowi t>olskieinu, Wy- Ol'lła ~ styezn\a 1934 r. zawar k4 ręczę za co§, to tego dotnf1"' 

· diy P~lsk4 a R.zes~ lsockiemu, te wobec Poislcl będzie to uklad międly Polsłc4 i ~s2:4. tnatn.„ - m6wH la mare.a l93S r, 
l>ma 21 maja 1985 ~· :Pn.n Kan- „postępował j.ak najścMlej w u Społeczeństwo polskie do poje do korespondenta. „Daily M1til". 

Była północ. kiedy schodami cle:rz oA"'łr.ia.dczył w R.e1ch~tagu, te lmnth ietniejących ttaktat6w", dn:i.wezych krok~w :ft!esiy odnb- NIESTETY' 
wracałem do awogo mieukania. „nie tylko ślepo ~ \v1kona••, ale D;tia 27 maja 19'33 r. ~ pr.zema sło s.ię z rezerwą. Hitler odarł nie t · lko łl'aktat 
N.gie sen:e zamarło we mnio a jeslt:l~ „!;'W! pragn1~nte, ab! 6w l:wi&Jf!C z Królewca do GdMl • 84dzono jednak, te Adolf ttit- Wersalskf podpisany ~rut Rze • 
prarażeni.a. z aemno8oi wyro- ~kiad ~.Ył. 1c~~e pri~dht~lt}' • - Hczan """:- JloWiMżiał, te_ „ntl"rodo. ler, jako ttl6wta wiecowy, dema• szę. Hitler podarł równieŻ i · te 
sła jakaś postać w bieli. al 1:,6wi . er~ d ł Wy ~oeal!tm nie zna ~ohtykt zmfa' gog i ofeodpowłed~blny u S\"e traktaty, które sam tiozawierał i 

Kto tu} _ krzyknąłem. 
1 

o w rnar~ab' · r. Pło ar pod-
1 
ny gra.111c kosztem innych naro· 

1
. słoWl':l polityk _.. skońćZył się. które sam podpisyw&ł, Zt.amał łA• 

- ..,. . , . pł!san:t pnea iue ie u~ ~u. Złam:ił d6w". Sądzono, te Adolf Hitler, jako · · · · -
- 1 o Jal _ Ddpowtecłz1ał swe uroczyate słowa i pr&yl'zecae k 1 ł li pewmema 1 przyrzeczema, kt.6ra 

mi gruby znajotnY ~Ds. _ Ni•• nia, m 3 
_.,...-. & • „ "' ~-- -~ . ......... „ dane eirz ~zeszy, li. w. ęć f>O tyk najuroczyściej publićZhie wobec 

la b . b d . o pow edzialny - nu'! moze w~· • całego świata !!kłłldał 
zy.ca. pan, o SI~ ? ~ zę.~ • • • ~lac.zego? -;- Cr.y W}'!!uwali~m~· Hi"lerrzm urzez Polske stępować I szaleńCtymi niepo:&y • 3 

Wy1~em zapałk1 1 :z:a.swieci- Jakieś pretensJe do terytoriów ta.I . l-Ana· . NIK MU JUZ NIE WU<lRżY 
łe.m. Pnede mn~ stał sąsiad, pal) Rzeszy? Czy nie spełnialiśmy wa Ri ! DfZIJdzie Rny,!11d

1 
P 1 k" mi. j t H. Wszystkie stron·nictwa i pa:rtie 

K 
1 clł •• d . . k' d któ h . z'ł po s i, ma ,ąc ze s rony 11 Polski A glii . Ft ji . dn 

a tman w ugicJ o zieml, noc- run ow, o ryc zobowiązahś ł..ód:du orgal'liucja PPS wydala "" . tleta l&pewnienie ie uszanuje gra ' n . l anc .1114 llJe o 
nej koszuli my się w trakta..tach z nądem tHe dniu 24 b. m. t>on.lłsZół odenrę, która l nice lttecz~pospoiftej nie widział i czone i jednotnyślne co do tego, te 

- Co pah tu rohn - spyta- mieckim? I • ~e uHki kolt>orłowana jut 11a ~ odsta.w d dnu ~1 ro _ 1 
kanc.lerzowi Rżeszy wierzy~ nie 

łem %tłumiony. Wszak 'J;>ylismy aż nadto loj11lni . ulftach !Il: Łodzi. Ze '1t118lt~u na 'W'f· IP j 'r> 
0 l . _ce d ab P hpozy mot.na. 

L k i k 
. · . 10cc patrtlOłyczny ton te1 odezwy I cy L>-Zesży u ozenia 0 ryc sto- · lłitler siedzi w swej sa.motn~j 

- unaty estem! - tnru • 1 uczciwI. puytacnmy łllł w cało6cl. aunk6w 84Słedzkic>h. .11 . • k' . · · 
n,ł. - Nie budi mnie pan, psia- HITLER BEZ MASlU „Do ludu prac11jące30 w t~az11 Słuohaliśttty z przvjemnoś~1ą po ~Id 1 ~ors IeJd miotan! n~e~t!Ytn l'O 
hewł I Kiedy Adolf lłitler n.ie był xan l'~~aray1zki i Towarcyss~I kojowych zapewnień Itłtlera, ale zą amem cu zych z1em1 i str'l -

Pr ł • n' I il Cho i cłer~tn a tyłk~ prowodyrem par- H1tl~ryam przez Pollikę nu! przti· . d • . chem przed klęską. 
_,...J.- lzec ez pan le p -, tyjnym J WÓWCMS nie u"' ... "'°&ł Si"' o~el w--1· :z:a~howania wolhości 35. I Je noczepnle Nikt nie chce mu ufać, nikt nie 
Q~ pan , . . "'"'"<l " • " • m1lionowtio spoletz.ełu.twa ntusl NY ó d j · t ~ 

- To eo, ie chód:z:ę) Paf' ' ze ~wymi cy~1cznym1 prag_men111- ; etę!.,.~ :rn~ędy dvkłałbrskłch właJ.. ~BR .• I.UśMY ~t~ I a e sit zas r~:)ly\;, . . 
nie wie ie lunatyk chodzi -prze~ mj l planam.i wobec Polski. I ców lll Rze:z-y. Nie przestrasz" nas · Tak, zbró11Jshiy etę I Jesteśmy Na wszys.tk1eh gramcach stoJ~ 

) K.: . . i t Dn.a 17 października 1930 r. anł hasla 'Pl'Opa~:1ndy J)ana G3bbe1sa, '> !lni. miliony żołnierzy, got~Wych no 0-:n :i:;~~ćmnie przyc 'łłJat 0 Hitler m6wił public:anie: I Hi ,,odró,ie do Moskwy .1>~»a Ribben I Zbroili~my się, mimo, że dni~ brony wolnośc.i swych nnrod6w 
uszęL hP • _e eł kl „Trzeba n.aro mihon kilomet -

1 
łrot>~. W ~'ć"'Al.ą1 c!f. •ontte n~~ów 7 marea 1'93G r. Jtitlet mówił w przed najatdem Germanów. Kara-

- ona...,.cy wycno Ził rwy '" --d _1 • musimy m1e s1 rueJs:z:e nerwy uu n.., R. • b t bi • k · 
oknem. rów Awo rat<iwych r.1em1„. l\I·oie- , trych wrogó"W. . 

1 

eit s agu: ny l IU'ntaty efie aJ4 na 8ygnĄł 
N' my ją zdobyć Q7lko na Wscho - j Mił · ś~ wolno&1:I jest parancj11 ne· - Chćiałbym, aby Mr6d nłe - do strzału. 

Cl -. 1•0 cla
8 
wy~od~': J

0
a knwolę ' da:ie.„ Będę bezltt~sny wobec 'fo- I szN?~ fWYdęshva.. • miecki trozui:rtiał przyczyny po "" t:ar~ed lfitleren1 są trlko dv;le 

nwiatnz. ~1~1eJ. . • ero laków ... Wypędzę ich ws:zystk1c.h. M~.u1cmy l'Okł>J! $ocł.alltnt fett id• 1 sŁętioWa'nia narcdowó • socjali - dro911, 
!nGZna wypasc i 81.ę za~. J eś U eh"'-" niech si<> osiedl• na Sy · ol~gut, któta. ~ce zlikwidować wofu~ ! st.{Veznej pol.itykł zagtan.tćzn~f Albo rezygnacja z btuna.t n vc'h 

Był b d · · d · · _,, „ ... · mię~ ftatóaamt. Nie hołdujemy jed · • 
em coru at ZteJ z Zlwtó• berti ... " } mk hulom biel'tto&d. lesteśmv partią która np. uzn.aje u bardzo bole I zabor<izych planów. 

lłł'• W mowie, w-ygłoszomej w 1M1 
1 
walki. I dHl!'~o ~w~.-lzllłłmv p.-.;"z ~ne, t.e dostęp S3-milionowego na AlbO wojna! 

- Przec::ież pan je.t zupełnie r w Be~Iinie, Hitler ,,majaczy{'': l t91e lał. niltttst~?l1wv bół n hler>odt~· J rodu ,do 'lńr-ria tirowadti tirzei te- ..., ____ ,,....~„„---=-----~ 
prz.1ł01nD7, panie Keltmaa. ' Musimy przewrócić wszy<>iko głnść Polski, 1ak prowadłilnl diriłl 'tY.tormm nale~cę do n.:teaz.y ale i!. -•

1
• Ł•M 

A _._ . ł" ż-'- r '!;. T ta Walkę t hitleryzmem wewnętrmym. kt-l L , . d k, ' 
. .- co pań gn~a r coytn w ..c.urol)ie. ra~ cy ~us~ by6 DIAt•co wypowied:dcliLny sit sa :rcłe• ora IJWa:r;a z:i !11er021Sfl I!! c.zy 
Jll:I był n_,.łny wariat) żeh~m l>odarte ! Ftanc3a muSl !Zniknąć ~ c1dowa11.1 watk4 z ut'OS:tczcniamł Rn- 1 ~rost l'liemożhwe Mmawiitl'lh: 
ryzykował ~e i łuił po &'Z)'m• powierzchni ziemi! Musimy r:"lz -

1 
st-y hlłlerowstdei. Odl'onzbłie t>llMrtm i tak wielldertn.i p-afistwu dost.ępu 

Meh~ Lunatyk jeKCZe nie jest w.alić Imperium Brytyjskb M\1s.i ~takle iest dtie1tl"l ofl11tł\ Miel lrnri do morża .. .'' A dalej! „Pat\stwo 
idjotał Jak amie L...:.....~ p--i • my takte alikWidować nienawi· 1 i,cła pokotełt ludu ~nls~ieir>· Dalł politkłe teS'()ektuje 11arodowe 111to 

d 
~ :-:--- - l j . . m6w lo1v pd.fłwa ::ria1du1a s1~ w na-1 . 

... to laczeco mam W)'Jłć do stną Po skę z eJ konfederatlli'\ml. szyclt ~h<:h odpowłedzialnoś~ a sunkf w Gdańalru, a Wolne Ith•-
hiego oknem) Dlaaeeo ni• Kiedy Adol Hitlet zaawansował nie spOC1:yw~ na barkadi r<1botnlka,! sto i Rzesza respektują praw.t pol 
pnez drzwL ze stanowisk.a przew6doy partyj c;hl·pa ł pratown.ilta 11tn1słowego ~z skłe„.'1 

\ 

•... „,...- r~~a hiatom ęyydała m' ie nero na kanclerza Rzeszy, -w6w- ~:r:ględu na to, czv włołvł tuż s•ł>J' ćZLO\VtEK J'EST TYLE WART 
~-· ł 1. 1 s. S10mfcrsli mt•f'ldu '. dJ leż feucat IL" '11'1' w,..'tl'r 3„~ JWIO""- i::-" 0 „ia 

poacJrzana. Ka bnan nae rob1łl CAłł I chodił .., eywiha. · 1 lll n Aa.J.p 11:.JQJ. J.lt"-~ ~ ••O I · 
ha mnie wrażenia lunatyka. \Vioe ZAł.i<nYŁ M~KĘ Sbcf•liRt..-cznv :r:anąd tniiej<iki J..oihi Słuth&j4e tych U'Pewnfeti kan- Z prasv 
J>OCO .dloclzi ze schod6w w 

911
• Na twanq jego i.ugrał obleś • ~en-al tudn~~ć miasta do ,stawienia det~a ltses:ty, tibrołU~my si~. Wie 

mej, nocftej ko~i.> n4 rr:teczny uśmiec.h. W czułych się ~ och~tn1ka 1'rżY l!:opanilil, 'r<>"WÓW l rtyhśrn~ przede wszy11tkiM we wl-3 

P . l."al • • cl ukł()nach "' &tron, Polni pned '!l'Zctiwlotiuc:r:yclt. P-.hlu P1'rha Soeł." sne słł:i• t>~tnib)O te Hitler rtłeJe Szwa~ron 
- arue Ą t:manl - osw1a - i ł -• j k j A• 1., i d l11ły~ma ~11ca tlłt '10 hultt Łod~1, d k • 1 blł ' . b ł l ~ 

~łem prosto z mostu. _ Pan sta-w a .... ł„ • 0 „p~ a\;łe " 0 ahv "'YPełnił ofiamie t.o wezwanie. no totn.ie ~Il cznia f una s ę, 
coe k.r~l Powiedz bry sąsiad . A robił to w tym ce Ni>ech niko~o nie zabnlrttie z łopał1t te ałowa l~to nłe Zt'laJduj4 wfary „Kurier Pólski" pine1 
W)"Choclzi k. uf~ poco pan lu, aby m\pid ~jność apołec_.,n- w ri-ku, tak ialt iułro nikogo nłe u• w opinii &wł~t.a. t:>nła. 12 11\U'M PRZYWIĄZUJEMY DUiE ZNA 

w osz; 1 0 to za st1'a polskie10, aby por6nlć Pol braknł•. :i k<irabineJ?1 w rękla. , . . 19M 't. wołał w Ka.rl~ruhe: CZENIE do odwołania ur"" 
l11U~ada~ . . Skł • patu1twami Zachodu. Był to N!eclt :;;vie Polsk!l luau pracu1ąctgo11 - Moje !Iłowo jest t"leż wart~ łoi "' l'annenbtrgu l Norymberdae. 

Mo1 są.siad przez chwile rNl- d t ., Niech iy~ ~l\rm1a, bt-ntąca wolnti-I . t t kt'tt Nic trlfia n&Jll pl'Zyttm .do llfte 
czał. · d d ał po s ęp. ' ścil co na1uroczys szy ra a · .konania wataja, ł• Hltler ale chciał 

wrp es~Cle ~ ecy o
1
w t.1.ę. 

1 
DJtia 2 maja 1933 r. Hitler o- Ł. o. K. R. p, P. s. - Gdy moim słowem i 'ftlOjlł tę Tll.l1ntnber8ftm rob~ l)l'Zfboki Ser 

- owiern panu ca ą prawuę. wittom. łtitłer, jako \tfw.alcsyk, a 
Wcale nie jestem lunatyk. Stalin, ot.łcitaj4cy opleJt4 h~or ,,._ 

w :rs ~~~~=d.~ O>orszama „ centralnv punkt politVkl z.r:~:;;~ 
cocłzierlni• o p6łnocy. 11\Ułzę cho 1J 11r1edstsw·c1e11 •"S'\V o„ U•h na WJ'lł '-D • ··11• J eh d . . ohd,ue i dezorranisowat k'l!ei .... dzić na inkaso, żeby cośkolwie~ u I D li ' JIC• li .rzu \li !J W li " "' ·11 so~, uroczyatościo~ pnewo:sa 

d
-L.-.1. Zb d k h • .....v..111"' .a..t1o ~L ntł, fa.Il tó'Wllłl!i do _,1~tt naałłP".if4 

o co""'" tojenill. zarą !ei\ia woj- te$ Łt~ec dn1, a.by aię prteko-... AK' 1 •n~O.,.. O 1 r OMA• c„«>: jlkieł tn.oiila do1naga6 ałł &t1ło• 
- Wite eo % tego) skowe układy i konfenneje -j tJat. jak intensywna wre tu pra· 1 TYCZNA HrrLERA, stracly lfth Pomorze, skoro urocrJ'-
- \Vi~ lfil'lie nie atał, ich)' oto e2tef1 koła. tł~ałeJsiega wo- ca. lttóry w ciągu jednego dnia pl'%)'· sto~cl tamienheftlde 14 najlepUJJll 4o 

cod%łainble płaclRc! doiorcy dw& :tu pkol'itycznb· ego Europy. W$zysł·! b W dągtt tr~ećh cłhł (23 - ·2s Jął osobiście kolejno ambasado- k:!; :~\.'!':'~;!.i~ .i, 
razy za raint- ozumie pan) 

1 
kia oła ~ 1'taćają się, z nieb)'Wa· . , '?·). a ~ęt. mi~dzy pak.t~ , tów Aria-tli.. FrancJi~. Japonll i ~1„ałtłnle icdnalt od tyeJa łllOllllll 

. - Nieban.łzo. łą azybko&e1fł. Gdy mę palny na ; tós)'Jsko • hlernteok1m a SOJ\1· I Włi:>eh. J&.kte W)'mowne 18tłl· łów, 1iddmy, !e ba odwolwe tifo-

- Pan słabo myśli. Prlleciei. sytUację polityctną, Wydaje aie nem anaiołsko • polskim, w War I wiłlhi~I CZftłołcł sawaiyła rzeew saucll1Jcsas 
jak ja jestem lwiat,ykt to ja łpit. ie niekt&re koła chciałyby tó-; •zaw1e bawiło nft ul. Wi~rzbowej R~ pt&eułe pod tym wt1łe• wł~ ~.Hołeł ~~chat :• 
A Jak ;>i9t to przez een nie ino· ezyć alę ~~ciej i wyprzedzi~ in„, 13 PRZEDSTAWIClł:LI dem mnlei ińłetts~łe. Zf61't· 1 ~e~!" 'ła:.!'m? • Ydlo • 

g9 cł6c pieniędą. Ootorca z• ne. Ale 1akze łatwo wtedy o wy- P A~SlW OBCYCH. hl po t.ó) Przedet ł tak cali\ ak· f Bo iala byłaby reahła inas, ~ 
strac:bu prtdko mi otwiera i ja -wrócenie się wozu! I Rekord. kt6tego nie hlJe ła- ej~ ~t~eka.n.ł Berlinewl. kt6ry . ftyclt IMl pottch Te.tn\tll~ s«YbT 
nie potrzebuję nic płació. Pomówmy o jednytrt z tych dna stolica świata I Codziennymi już się trosXtlZy o to, aby przy-1 P

2t1j i:.& 11l0h';,0 : kjnal b 
_ I dlateRO pan wyehocb:i w kół: o koi'lferehcjach .fy-ploma· Rołćmi nas~go MSZ byli am'ba· Jadeł nie miał wiele do toboły .ltych aw N!~b::J~ja;d;t'i:: :;: 

koauli ti• ulic~~ Przecież pan tycznych. Oitatnie dni Mększy- M.dorzy Fraricjl i Anglii. co do· i d.., .• P"wi tłidn1a. Senaacją 'W \,unie, a1tąd iwzas wł~• lat '#pafano 
motie Ił~ przeziębU. I ły w niewidzianym dawniej ttop- wodzi o ustawllcznym koritaktie Rzymie w ljeh dnillch byłll tył-

1 
" psychikę n1emłeckł '!fena~ clo 

- Nie b6J tit pan. · f>ros~t; niu 1 pa:ństw sojustniczych. 25 b. m- ko "Wily·ta ambaaacłora Francji u Ski"wi~~-· 11kba1 młł ~ 1Ii1 tbter ~~~ mna· 
• b wi'ł 4 b d • • 4 in a em ,..erpa o ..... , 1l qua - s 

spcm·z*. ł a o a?1 aa11 o~o": 1 • po- m • ano. _ onlerem Lenina u oietal? 
Pari Kaltmatt takattkł kos~1~. RUCHLIWO~C DYPLOMA- słów. m. th. Sowtetow 1 Ja- 2'.rMt~MuJmy t~rn ewre ~ Odt)O-.ried.!ł na óba te pyłanla hal 

Pod koat'Ulę był koknplelnte \1• TOW ponii. dhi. łak wy11I,d11. biJMe dyplo• si~ . Hitler - dla debio i & łwłat.... 
b'tilhy. Gamitur, iwtiter, Je$iott- we _ wezy1tld~h niem&) 8tolieach A jak wygi„ da sytu11.cja w in· matYczn)' „ stolicach 6-ci11 ~~~~~ oneti ;•~ nł1 f:: 
ka... 'Europy. Zd&J~ si11J, jak 1d~by UP hych pań~t~"ch) Ota ,"'! Pary- państw'? OROłerrt e.db:yło ti.ę n.&mJ&lł1<4 ~ bft ~7:t, ~la.m•tl 

- Za bta:tną _;_ w:yja~nU _ buado~q nie opus~h 9ałow I ~u na Qui d Orta)' bawili w eł.i.- 44 KONnRENCJI, tu IUeuJ', Tam 14 'Wi'1aise snnN. ie 
śd4~ 2: eieble ko17;ulę • icl~ n3 n6• I kuluarbw ft'liniateretw I gu tych 3 dni przedst.wiciałe Pol w któt,ych wzięli tadział dyplo- Od"Powiedzii 1typa~ po mrlli mu„ 
inkaso. · 1 1 •praw zagranieatyoh. A jUli j• , ski ( codziehni.:), Anglii Hi•z• medi 14 państw. Na .f-4 wi~ ta. ~e te ~witlisza sa{ dodałkio-

Napoleon ~d.Jc. opus~aJ,, to nie ~„ dłui~j n„ j p~ii. Rutnunii, ~owet6w i Wę• w 18 wypadkach t~renen\ łch hy~ I ;'.~lamett~~a!~:~~l~~t.d 
rW;vcza.J. Jak ua Jedhl\ dobt. J?let. W Londyn1e na Downin.z la Warazawa;· dZyli i;onad 40 

I 
Przyjrzyjmy się źyćlu dyploma: · Sttfft -; USA, Polsk„ Ftaft~i. proc. og61he.i liczby konłentncji 111' I' B rJ ,.-.. ff t. 

APEL JX) CZŁONKCW t:)'ememu stoll«1 tych J'l!lfistw, kto I Wl'!~er 1 Lotwy. przypada fla Polskę, 00 dowodzi ._, •'l 

ZOR r~ w pi•rw'zyrit n~d:iie kieruj& Po stronie przee:'Wneł wff!łkl\ jMno. it WśdekfOtei ZISllUJ•z ~ 
z Z~d o~ 8tołetZ!l~go I dzilłiaj tt;:tJ;~dzórtyttl Wo:tem pol'i s~ns11cf„ była pniede we~tkim JESlt;AMY l>Zt~ CENTR.At. IUi/ &l'BIJ ...... HE/11 

• • R. ap&lUJe do człotików, tycznym. Są to: htMpt)tykan& NYM PUNltT'-:M POU1'YKI W.- • ._ 
aby wm~li liczny Ud~ał W prze- :o J!. a• 
prowa~enlu n.a skutak odeiwy WARSZAWA LONDYN PA· . EUROPEJ~IOEJ. .3,,,. IE C ff IJ • • • 
Prezyde.nta Miasta ptac!ch ko-I RYŻ, BERLIN, RZYM i Mo~ ' F„onte-- j i!':.bi.ą~yeh 'b'tZ1~7~n!e tdfl· avtaiat 
patrla rowów prteciwlottticzych SKWA. J ••• I ~ tt: l s)'Jn o 

1 .ę •• 0 
sy aft\y o w I w· ~ " 

;na terenie miasta Weźmy pod uwag~ tylko O• do /llor„. ~~~by 44• ~1j/0 JUit ch)'h~ itw}'·l u eso e 11dam ścl 
·~ pnyt>a e • Ceu •o O•· bo nabycia, 14cMI• 

I 

• 



Str.4 

Kalendarz dnia 

~n 
WTOREK. 

Saięcie św. Jaca 
Chrzclci.ela. 

Jutroi Róiy Li­
mańskiej p. 

Słoilca wsch. 4.40, 
· z.ach. 18.32 

Księż. w,ch. 17.56 
z.ach. 4.14. 

KRONIKA HISTORYCZNA 
16$6. Wypędzende Szwedów z. Kra• 

b:Ywa. 
l?SS. Urodził się gen. J. K Dąbro-w 

ski. 
1919. Zawieszenie broni :z Ukraińca• 

PRZYSŁOWIA 
l Nie jak kto si'ę rodz.i 

Ale jak się obchodzi. 
AFORYZMY: 

Pira~mie posiadania pieniędzy, by 
• me robić - jest obrzydliwe. 

FRASZKI I żARTYi 
· M~yni jeonego afryk.ińskiego ple 
mienia, ~ tak d:.icy, ie chodzą :z.upeł 
nie ~· Dia.tego, choć ich gościn­
ność jest wielka, nie mogą gościowi od 
dat ,,ostatniej k05z.ułi''. 

.. Nr. 240 

„Pokói ra1srna nit.ce ieszcze ·nie zerw nei„ 
Opinia P.rasy angielskiej o de.cydującej chwili w Europie 

BERLIN. Jak się dowiaduje ko iła dvt-jowe znaczenie chwili,' POLSKĄ W. BRYTANIA I pokojem, któryby wyzwolił W. 
respondent PAT, konsula~ R. P. w ',_- której ważłl eię losy. wojny, FRANCJA ZNAJDĄ SIĘ W Brytanię z błędnego koła podej 
Kwfdzynde obstawiony ' jest pnez 1CZJ pokoju. · · . WOJNIE Z NIEMCAMI. Jeśli rzeń, gróźb i strachu, które 
pobcję, kt6ra nie wpus~cza niko.. j „Sunday Tunea" w artykule w ostatniej chwili Niemcy cofną wraz z innymi moc:antwami 
go do _konsulatu i niko~ z ~. - ·watfpnym pisze, ie wypadki bie się, wówczas może jeszcze być stworzył front pokojowy. Front 
??u rue wypuszcza, uniem~tliw1a 1gną tak azybk~, ie niemożliwe ogólny pokój. W tym dziejo- nie grożący żadnemu państwu 
Jąc w ten SP?sób kontakt konsula jest powiedzieć czy będzie po wym kryzysie _ pisze „Sunday agresją, a przeznaczony tylko 
tu. z ot?cun1ęm. Konsulat po.zba- kój, czy ·wojna. Pokój wisi na T1mes~· _ nie brak dobrych na odstraszenie i odparcie agre 
w1ony. Jest poł~czeń tele~aficz ·I jednej cienkiej nitce jeszcze rad ze 'trony osób neutralnych, t.orów. 
nyeh 1 telefonicznych. Bbższych . nie zerwanej. Decyzja zerwania jak prezydent Roosevelt l król l • , b • ki b at 
szczeg6ł6w brak. • • • , • . · . I Narod ryłyJs zaapro ow 

, . . I JeJ luh nie, zalezv tvlko od aa- Leopold. · t politykę zaaprobował układ 
LONDYN. Szereg nie3~ · •I· mych Niemiec. JEżELI ROZ- Aby jednak pokój ten był zę Pol&ką któey od chwili gdy 

nych gazet londyńskich podk~e POCZNĄ ONE WOJNĘ Z możliwy do przyjęcia, musi być stała się' ona celem atak6w a-..,...,_---------.------„--------•-----....,,,.,,........ " „ • ! gresorów, jest kamieniem pro 

l 
· • I bierczym lej owej polityki bey 

amentJ ; kobiet n1emieckith ~~~:r .~=~~=: 
podczas' :Odjazdu meiiw __: rezerwistów . . że w. Brytania w ostatnich ty. 

. . I godniitch wzrastającego kryzystr 
PARYŻ. Specjalny wysłan- -bienif! ir.n pa~ować wśród tyc'1 pują jc.si.1awo objawy r.de7o- stoi niewzruszenie tam gdzie 

: nik „Paris' Soir" p. SaueJ1Ve'in, którzy 1 <'miętają jeszcze 8 lal j :ienil•W<:nfa i . niezroZU•l''iema stała. Jesteśmy gotowi pi-= 18\ A IR\ O <O) ;: l który przebywał do ostatnie!, nędzy . w Niemczech. Zwłaszcza . przeciętQych obywateli niemie- ' sze gazeta rozważyć wszyst.'<je 
~ A y ·chwili w Berlinie, a obecni:: ·:1ad w mni)ch miasteczkach wy3tę- ~ ck'ich, c co m.ają się bić. 1 słuszne roi;tulaty, lec:z nie ugnie ,„ 

;, , WARSZAWA I. syła .sw?je .i~formacje z. grani-, . · · my kolan przed agresjami. 
" WTOREK. dn. 29.8. cy mem1eckie1 w Bazylei, pod;l. ·- . . , 
. ~~ Pieśń .• .Kiedy ranne wstają Z.O• je następujące szczegóły o na- ' ,. Pei' ·zdradzie Berlina ' H'tłerowi nie pozostawiono 
~ 6file~:}.7.~ka.Dz.?~ik MP~~~ J strojach w Niemczech. Podr ;żri . . • • . . • • · żadnej wątpli~ości co d~ ~ej 
ny.1J5 Muzyka (płyty Odeon). 8.15 przybywający z Niemiec do s. JaDoma szuka . 1orozum1ema z Anglią I St. Zjedn. az~go stanowiska brytyJskiego. 
,,Nie mów tego ciikomu" - gawęd~. ! 7ylei _ pisze publicyst.\ WASZYNGTON. W kołach tuatj·i i jest %1tllUJSZ'Ollla z.rewido• ; Po~~. gdy d.roga do pokoju 
~ ll.57 Przerwa, 12·03 Audycp konstatują, ie w Niemczech p~· dypfomatyczatych liczą się - we wać całą swą politykę zagranicz stoi dzJS, tak Jak stała zawsze 
14.46 ..P~~6ż1~!!astvc!!~~ SooMi'i li nuje nastroj katastrofalny. dług mforma.cyj Ag. Havasa.- ną· . . . I 0~01·em, „b~js!rle zoboc.vią-
z.yka 12QPularna. 15.45 Wiadomości g~ , . z V.:Y„da~ą ~11."awą stosunkow I W Was~)"tlgtome liczą się z 1 ~a dla Pol~ki •. Inn?'~ "':~ 
spodarcz.e. 15.50 Przegląd a.ktualnośc1 1 • ~ ~uasteczku Lorrach, ko- pohtycmych i dypllomatycznych osz,czędzamem odtąd p.rz:ez Ja.po! ~ow p~zos!8Jll m~znneruonc , 
filnans~o - gosl?odarcz.ych. 16.00 b1ety =~1!,nały powołanych poJ niiPdzy St. ZJ"ednoczooymi. A.P. I ni.ę interesów angJelsko • a.mery; Jak pow1eduał premier Chamher 
Dzieoo.i.k popołudr..iowy. 16.10 Poga- b • · t • k •. · ~ . ' k . · . · · · I J • ta" · • · 
danka aktualna. 16.20 Współczesne so ! rol' . re:c.~1~ ow, • wyrze. ~.'·?c .. ~ · J a.p?n~.„ . • : .' . a?sik1ch l wn11ka~1em . krokOIW, I run, ~ozos Ją o~e n1ezm1~.o- . 
natinr, fortepianowe w 'Y'Yk .. Edmun- j ornz W}raza1ąc. głosno ~:=°.'1• · ' p~zą. wagę przyp1-su1e si,ę Wla k~ore d~prowadząyby do zerwa ne, m1mo wszeD?ch pogroz~, 
da Roslera. 16.45 ~orAka literacka. I obur~en". pomimo obe~~no;d w domośc,iom otrzymanym przez ma z krorymkołwiek z obu kra• Mocarstwa P<!koJ?We ~gdy . me 
17.00 MUrL. yk.a do tanca (płyty). 17.45 I p0bhzu. wszystkowi•:b:~ey~~ . ~s~~· tat.ią(st~:nu w.T oI<•' i-0, Ż.e Ja jów. I z8:przeczaly, z4: ządama Nie-
Sktiz.Vlllka ogólna. 18.00 „Słynruie sym czł ·mkow ~S ~.· .„ " ,„. h"' - ·1 ' ..A ·· • · d d · m1ec: mo"'ą bvc- warte rozpa~·r-
for::ie" (płyty H. M. V.). 18.45 Pieśoi ~ · P:01·!:1 ~~ą_a~a się P.O „z ra. zie "" . • ·• -
19.00 Auci'ycja dla robotników. 19.25 Szczt:gółnie wielkie ptznr.~~ Berliną• w .niezwykle trud.neJ sy • • • nia. Na c:o tylko nie mogły nę 
WywW! z. ucz.estrukiem I Kompat.ii - .. ·.-• . . Ogram<zen·a telegraf1ezne zgodzić to na rozpatrywanie 
Kadrow~j. 19.40 ~onc~rt roz.ry~k~wy „ • „ · , • · • W Berli"ni·e tych żądań pod presją rewolwe 
2i?.15 W1adomoś<: w JęzY~U niem1ec.o Le'n~ e z··"· ~wa sml.'e- 'I ru przytkniętego do skroni. 
kim. l0.30 AudyCJa dla •vsi. 20.40 Au- I _ ."!!!-. • l " BERLIN. W Berlinie wprowa- ' 
dycje informacyjne. 2.1.00 - 21.05 M" . I t . ń"· t Ił p'adków·· c·1· "'-' .e ro~nie. Cuma to dzooo szereg ograniczeń . telegrafi Jeśli Hitler pragnie pokoja, "' 
P a . .2,1.05 Koncc.rt s,ymfonic;ny 1es1ące e n\e są te . Y o ·~~· -~ . h . k . d to n łaśnie • t ....._ I."\.._ ,_ .......... „ 

olsk.a" mię<hy Wschodem i b · miesiącami żniw, lecz ' również pn.ypisać? .,;.. Wyłączatłe nieo• czny~ 'przy nadawanJ.u ażdeJ e I 0 w u Je8 •,7••„. ~"T. 
" Polska a Wschód. 22.15 - I okresem iniw śmierci. W żadnej sfroźinoścr Iud:zf<iej. · Automobi• peszy pyta.ny jest wysyłając!· musi p~c propo~cJe, • 

erwa. 22·20 palsz.y. ci.~g ko~· porze roku nie ginie tyJe osób, liści tozwijają zbyt du.żą szyb· czy t~eść depeszy p~zedstawia • pr?pozycJa ta, 0 ile. Ha~ P1'1l-
.oo Ostattie wm1omośC1. j co w lecie. Najwięcej ludzi gi• kość, pnecłiodzfmy przez je~ d~a mego d~że znaczerui:, w prze-j ~1e, aby ~yła przyJęta, ~e ~ 
WARSZAWA Il. I nie w skutek włamej nieostro- dni,.ę w ńiewłaści.wych miejsca.eh ciwnym ra~ie '?roszony Jeirt: o P?-1 ze naruszac nte'!~egłosc( • • 

13.00Muzyka lekka (płyty). 13.10 żności Wody pochłaniają . tych :: sz.os robimy sobie aleje space- wstrzymarue się od posługiwama : praw Polski, lub Jakiegokolwiek 
. oncert rdozrywk .k.owyB. d14.~ P01?awęd- I kto' rzy. ni·e p·„zestrzega·"' P',..,.en.1·' telP-grafern. ,. innego narodu. Jes1iby Hider 
a gospo ars a: u yn z 1arz.yn. u. · ·1.,, ,_,.. l'" rowe. J d • d . b ł • - k 
.05 Pan: informacji. 14.15 Impromp-1 sów policji rz.ecmej. Najwięcej . ' • e nocześ~1e ~ a~o 10-dmowy Y gotow wszc:ząc ro, o~ 
Schuberta. 15.10 Skrzypce. 16.30 1 jednak wypadlków wywołują . sa- •. ~ktt:ek - ~ys1.ące wypadKow zakaz posług1wama stę pocztą lub i z Polską ?a ~>rawach rownośca, 

.ragmenty wokaln~ z. oper. 17.05 Ży- mochody „ smiertelnych 1 dziesiątiki tysięcy telegrafem w stosunku do powoła (to sprawiedliwe porozumienie 
ie kulturalne stolicy. 17 25 Utwory • rat11nych nych pod broń; · . może być . osią!?Dlęte. 
ymfoni=e Meascagni'ego (płyty); W Stanaeh Zjednocz.onych · • ~ 

18.00 - 21.05. Przerwa .. 21.0~ Hart 1 na każde 10.000 samochodów 
R4łgers: Mon na lO•eJ Ale1. 21.15 d · dk •. · · . ' 

1:a '!r~il?}~i:21'.fsbM:~ta lb:~~ r~i~~. a;o~::i;:ecr~;fra o;:. Ko. ·pan1·e rowów p' rze·· ciwloln1·czrch· 
to"'1a (płyty). 23.00 Muzyka do tań• dochodzi do 43, a w Italii do 61. I 
a (pltyty). U .nas cyfra ta jest - niestety 

"'MWH - ie~z.cz~ ~ększa. • · ·. · . odbJIO sie w całrm kraju z nienotowanym entuzjazmem 
Na1mme1 wypadkow samo· L d 'ć t r · ł tł 0 d 15 · h · · · · · • · 

~· chodowych zdarza się w Kari.a~ .u ~os s o icy posp~eszy ~u t tgo zK -eJ ·~ g_1!1ac bu ~m.i-1 . Mmistrowie ranuę przy ramie -
~~ ~·~\ ~ dzie, połudnowej Afryce, Dainii nm~e o. w~naczonyc /~n w sers wa o~~ru ~.1 .ze :a~i s~ę n~u pr~eowali z najniższymi funk 

~~~ •L \ \~ i Norwegii. nta ~remed arszawyh, g Zid ~ przy w."zysc! wyzts1 urzę nrticy. • u~ : 1 cJonariuszami Milnisterstwa i wy. 
~ \ 2 n . . . s .ąp1ono o wc~esnyc go zm ran ''Jonariusze ego reso u 1 z mini! konali w rekordowym czasie wy-

'- •J ~ "'11!. . Mimo, ze samochody są obe.<: l nyc~ ~P kopania ~~wó."'! prz:ciw- st:em Ulryche:n .i podsekretarza znaczoną na ten dzień robotę.. 
1 "11 ~ · ~ ~ • me tak doskonale zmonitowane, lotmczych. W ,akcJi . tęJ brah u • mi stanu udah się wszyscy do I Społeczeństwo m. Krakowa bie-

. ~ ~A że k~żdv może ie prowadzić, mil· dział przedstawi~iele wszystkich sąsiadującego z gmachem Mini - rze nadal masowy udzLał w tych 
PRZY p EZI EE ~U. mo,. ze ham~ce są tak do skon.a- wartitw . społ~cze:is.twa. Rep~ezen· J ~te~stwa . In~tytut1:1 C~emii d?- . pracach. 
I';: RVPj El KATA łc, ~e prawie za~sz.e ~amochód j towane są rown1ez wszystkie za- swiadczalneJ, grlz.ie na tereme ! Wieloty;sięczne rzesze łodzian 
~ --- mozna zatrzymac - licz.ba wy• wody. „ , . skweru pracowano do godz. 18.30. od wczesnego ranka przystąpiły 

· · do kopania rowów przeciwlotni-

Wielki trium 
. · czych. Poszczególne organizacje. 

f p ols.kle h. p ił ka r z y ~r~:r:?:~~~:~g; 
· W W niedz·ielę w Poznaniu na mu-

Węg· ie f "p r ż~g ry.~a. · w. · · arszawie ,2 : 4 rach miasta ukazała się odezwa 
Komitetu współpr.acy społecznej z 

ZawodoNa re )rez. 
Brawo. chłopcy! Jeszcze raz bra Kilka szybkich kroków i nięcel · ! strzHa. Sziklay jest bez:~adny. rem będzie Ce·bula. A le .oto u• Armią, nawołująca ludność do ro-

wo! Bo zeby ze stanu 0:2 wypro:. ny strzał. Ale j 1u•ż Węgrzy · n·a · \Vynl'k 'już brzmi tylko 2:1 na. kaz.uje się (Piontei:C. Staj·e nieru" b'ót, związanych z obronnością 
wa~ić wynik zwycięski 4:2 na tą 1 czele. Ge:mza odbija piłk~ w po· korzyść Węgrów. . -, . . d.omo i cżeka aa gwizdek sę• Państwa. 
musiały się złożyć czynniki, któ-1 le. „. · · . Atak 'węgierski żałamuje · się rhiego. Zaled.wie ro:.-legł się Około 10.000 <>s6b obojga ,płci 
re nie tylko zahaczają o tak „sza- Wreszde H minuta· Kórtier na nas~ej ·obronie. Korner dla gwi:zdek, Pionbk ~:ralc..nym roz stanęło w Bydgoszczy z łopatami 
łonowe" walory, jak technika, . dla Węgrów. Bije Gyetvai. Do„ gości. W 14..ej min. Krzyk ·wy- ma .... i:.em bijet' Piłka iak piorun do pracy przy kopaniu rowów prze 
ktyka, kondycja, umiejętność ' sko!!ałe dośrod·kowanie otrzymu .biega :z: .bramh; · ale w ostatn.i~j wpaca do siat~1 - Jest 3:2 na ko ciwlotniczych na wezwanie Komi-
korzystywania poz~cyj. By ze I je Zsengeller. Stoi ró~o -tr~y„ chw. 'iii '~.a. ttij~ _ S:.c,7epan~ak. Wili- rz' ~ć Polski- Na wi.dowr.i hura- tetu Obywatelskiego. · 

s nu 0:2 zdobyć wymk 4:2 trze- metry przed bramką. Pioruniu.Ją mbWsk1 „ucieka od połowy ~an oklasków. · .. Wczor.aj mieszkańcy Częstocho 
było poza tym walczyć właś- cy strz,ał i gol. 1 :Odia W'ęgró~: boisk~:~ 'Mija . Turaya;· po tym Wili.mowski, mimo, ie jest wy zgromadzili się gremiał.nie na 

4 ,m tak ambitnie, zaciekle, ofiar-1 Niespodziewanie w 29?ej mi.-
1 
ko' ejn.('.), dwóch obrońców, któ- kryty znajduje raz ·po .. raz okazje wezwanie starosty i prezydenta 

nie, jak to właśnie widzieliśmy nucie Adam dokładnie .•wypusz rzy . jednak ąsystują bombardie„ Wreszcie znalazł odpowiedni mi.as.ta do kopania rowów ochro·n 
na awnym meczu w niedzielę. czony przez doktora Saiossiego. I r<'Wi do osfatnief chwili to zna- moment. . · · · _I nych. Wszyscy - kobiety i dzic 

X poczynają Węgrzy. Pięk- mija Dytk~ ,i strvl::t ·iieuchro~~ ,cz .. y . do 7~. s:tt:ze)enia ~oia. Był to W 30-ej minucie idzie na prze ci z takim entuzjazmem pracowa-
ny a k prawą stroną i Adam nie. 2:0 dla Węgrów. . . na prąwqę. ma1ster,,;z.tyk. bój i starym zwyczaj.em w· asyś · li, śpiewając brygadę i rotę, iż pod 
strzela: Piłkę wykopuje Góra. W 33-ej minucie Wilin:ow.ski' . ' Jest jtiz 2:1 i publiczność do~ cie dwóch \X1ęgrów strzela spry' wieczór w kHkunastu punktach 
Wilim wski przejmuje podanie otrzymuje wspaniałe µc.ianie· ·p.irguje coraz. sllniej- · tnie a celnie. Jest 4:2 na kór7·vść j miasta gotowe były wspaniale 
i szybk oddaje Cygankowi. od Cebuli, mija ostro obro'ńcf~ •>Zta:w sądzimy, · u · t.gxekuto• Polski 1 zrobiooe . rowy 

• 
ł 
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Tygodniowy dodatek motoryzacyjny 
pod redakcją Lucjusza Dury. 

Jesteśmy gotowi oddać. życie r mienie w potrzebie 
Znaczenie transportu . mQlorowego w .. organizacH obronr 

Z całym spokojem wazysey w nłeaieniem at.anu gotowości teth sse ma pracę, jeat przez Hl eenio wyda'j,eyc:h za~odowe prawa jas pliw.ie sprawę Pl'Z'Ygot.owan.ia kadr 
.Polsce oczekują rozwoju wypad - nicznej. ny i poszukiwany. dy. · wykwalifikowanych szoferów zna-

ków. Gorączkowe czasy j~kie przet.y Przyznać jednak muszt, te .dob Komisje egzammacyjne badają czrue naprzód. 
Wr6g u gramc pafistwa ujaw - wamy .nie odbijają się na przemy- rych kierowców pracuj4cyc.1l w. wiadomośCi · przyszłych kierow- N.ad tymi zagadnieniami pracu 

n.ia wielkie zdenerwowanie, nieo- śle taksówkowym i nie 11tw~rzają taksówkach jest mało. ców zawodowYch raczej teorety- jemy i w.ierzymy, że przy przy • 
bliezalne akty prowokacji mnołą dla .na.a specjalnych trudności Ta sprawa od dłlitSt:ego ezasu cznie, me uwzględniając specjal- chylnym potraktowaniu nasz.yeh 

Ilię z każdą chwilą. Dosłownie nic aię nie zmfonno, stanowi podstawowe .r.aq-adnienie, nych warunków prowadzenia tak- postulatów przez czynniki dec~du 

Jesteśmy przygotowani na od - może ruch taksówek nieco wzrósł, które Związek atara 1tię rozwi4 - sówek. jące, przyczynilibyśmy się znat' 
par,ie katdego ataku i 1itwierdzić jł&lc zwykle z końcem Jata i pow- zać. ·· Naaze doświadczenie pon'oM. - nie do podniesienia stanu przygo 
mu.sim~ ł.e prsygotowanie to o- rotem z Jetnklk .i wywcZMów, kt6 Nie mamy jednak, jak dotych - łoby :na rozszerzenie zakresu spra towania klierowców zawodowych, 
bejmuje cały Naród, kał.dy Jel'o ry to powrót nastą.pił .,, tym 10 czas, wpływu an.i :na szkolenie za wdu.nia Adomości młodego na przez co zagadnienie motoryJ.a -

odłam i każd4 organizację. ku nieco wcześniej, ze zrozumu- wodowych kierowców, ani na rybku· sr.oferskiego i pod w:iglę - cji w Polsce zyskałoby wiele. 
Kałd7 • DAB jui ~ zor.iento - łych względów. sprawdzanie ic:h wiadomości. dem prakcycznym. - Ile taksówek pracuje w Pol 

wał jaka mu rola przypadnie. je- W katdym ruie pracujemy na·· A sprawa ta zasłupje na ba- Drugą sprawą. bodaj najwat- sce ! 
Mf konflikt wybuchnie. dal normalnde i robimy intensyw- CZJUł uwagę! niej.szlł, jest organimcja praktyki - Motoryu.cja to nie tylke i -

To odnalezienie włakiwego ne przygotowania do orga.nizowll- Rozumiemy, ł..e rozw6j mot1:1ry dla aoferów mwodowych. lość woz6w, ale, j przede Wl!zyst 

miejsca dla katdego obywatela nej przez nas Jazdy konkursowej zacji w Polsce nie opiera sit na Kierowca, kt6ry dopiero co o- kim, ich stain techniczny i obsłu-
atanowi wiellui poi;ęft zjednoeze- Dorotek Samochodowych, kt6ra taksówkach, jednak przemysł tak trzymał czerwone prawo jazdy, ga, t. j. wykwalifikowani pra • 
u Polski w obl.iezu :niebegpie • odbę~ie się 17 września, pcd pa aówkowy atanowi powatny ez711- jeśli mote dać sobie radę w pro- cownicy. 
aeńatwa. tro.natem Automobilklubu Polski nile rozwoju motoryzacji, a znp:a- wadr.ende wozu prywatnego, w ta Wogóle mamy w Polsce okoł• 

.f.równowdenie l IJ>Ok6j w ue- dnienie należytego pnygotowania d~ym razie '1lie nadaje się na kie 5.700 taksówek, jednak ich 1tan 

,...eh pracownic:sych we wazy• Ozy w zwJ4zku z oatatn.imi w;v- kadr zawodowych lcięrowców da-: rowq taksówki. techniczny nie stoi w całości na 
tldch dziedsiJlach pracy, 6wiad - padkami .zagadnienie kierowc6w statecznie przygotowanych do , Tymczasem właAdcie!e taksó - dostatecznie wysokim pOZJ.omie. 

UJ o wielkim adec7dowaniu ca- zawodowych n.ie nasuwa Pan~ pracy w 8WY1ll zawodzie, motę ~ w:~k nie mają żadnego kryteriUm Sporo mamy woz6w starych, 

lt9Q Narodu.. trudności? znacznym stop.niu zawdy~ · na pozwalającego im na oeen~ które mogłyby byt .z pcnytkiem 

,.Pracuj~ ~ Jakby ....anm- - Sprawa t>rzeHtCofonyeli na • rozwoju motoryzacji w 'Polsce, a sprawnooci klierowcy zawodowego, dl& sprawy wycofane s prac7 
Iii w jakich :tyjenv obecnie były hlityele lderowc6w zawodow-.rch w katdym razie jest ~ciśle swia- ! niejednokrotnie są zmuszeni rA>. :Wielu właścicieli taksówek jut 

alkvwide llOl'llUlhle• - o&o ba • jest :Danlł atałll bolączlą.. za.ny se spraw, obron~ści pail ' - wierzać wóz, sw6j warsztst pra • wycofało j wycofuje ista.re wory, 
• tt6re coras gło&meJ bnmi od Prowadzenie tabówki jest pra stwa. er, w ręce co.najmniej niepewne. zastępując je nowymi, jedn-:ik J 
llł.1'0'Jl;7 waJBłldch or~anisaeji la- cą trudn4 ł wyaerpuJąC4. Na11• po~tułaty w bm ukr~sie Gdybyśmy mieli zapewniony u- w tym zakresie napotykamy na 

- - ........ .a.fjlfCY. Wymaga ona od kierowcy H motna ująć krótko: - po p.ierw-1dział w komisjach egzaminae7j- trudności formalne. 
-Picie~ Jakie w ewen pełnie łMego podejścia, n11 -pro- aze, uwatam za nfoezbędny uilsiat n:rth. m~ moglibyśmy zorgani- Jak 'Wiadomo- włMciciele ' 

taałn)'Dl konflikcie ~ będzie wadzenie wozu prywatnego. przedstawieieH Związku naszesro zow.ać praktyki dla szofer6w za - z6w zarobkowych lilie mon „ i pr.ągotowa:Dlie ąwilnego Dobry kierowca. taksówki zaw - w Komisjach epaminacyjnych ' wodowych. -Posunęłoby to niewąt praktyce korzystać z ustawo 
łnlDaporta motorowego, ekłouiło ulg przyznawanych nowon.abyw -

~=--=e~i!oier:z: o m1·e1·sc1 ·posta1·u· dla 1 .. ·kso"wek :~lę~~~~~o::=·faic:a~ozpt::c~ 
mochodowych p. Karola Kocem· ulga jest zwracana z podatku do 

- s ~ o wypowiedzenie sit chodowego, a taksówkarze nie po 

• stanie, przygotowaniu tech- Wiace1· punktów w śr6dmiełda i mie1·sc dl1''wiaksze1· ilości WOZÓW siadają tak wysokich dochodów, a-
llh:an1m i DAStrojach wśr6cl wla- 11 11 by podatek ten płacony przez 

leicieH ll"M6w zarobkowych i kie T atbówki - to publilQZJlla słu „stneiców", to iest kie~6w. I postoju. .nich wYStarczał na pokrycje ul-

roweów zawodowych. żba i.udlu, a wi~ niewąqiliwie którzy polują na pasażerów po.o W punktatch bar.dz.o rucli:li- gi • 
.,Jeateśm7 80ł9wł odda~ hele I służba użyteaości public.mej. za miej..~ posto.ju. wyc:h. gdz.ie zaqx>tnebowarue Podatek dochodowy właściciela 

młenłe w potrzebie• oto kr6tlde Rrak. dostatea.nej ilości Tę plagę przemysłu tak.~ów na taksówłki jest maicme, może taksówki przeciętnie nie przekt"a 

..-.tbrłCT.ae ltwiertbenie mat:ro- miejsc postoju dh tab6wek w ko~o potęgt.rj-e wiprowmone stacjonować zaledwie kilka wo- cza 100 zł. rocznie. Nic dzjwnego 

J&w wjr6d pracowników t.ranspor W arsuwie odbija się UJjemnie ostaitni.o n.a wielu miejsoach po• tów; powocluł'e . to naturalnie przeto, że większość właścicieli 

ta motoro~go. na organi%acjii. pr%C'WO%.U pasa„ $łoju ograniiczenie ilości taks<>- b.rak w okireś onych miejisach taksówek wstrzymuje się przed 
- Znaczenie transportu moto· Żerów, powodując WU"O$ł: t. 71W. weik, kllQre mogł pn:ebywać na taksów~k i długie, żmudne po„ nabyciem. nowego, dużego wozu, 

!'9W'8gG w cbwd.li konfliktu doce- nukiwania worzhw ~ pasaże odpowiadającego potrzebom prze-

"';nami~~e~elęstwo f'ranea Jazda konkursowa ró;ytwana to wrrienie, ie w m~~ą::;s!w:;v:~;~wie składał 
96-w nad Ma?'J\4 i' rolę j~ka przy- dorotek samolbOdOWJch • Warszawie w a.rsmwie jest zbyt mała liCZJba memorjały do Ministerstwa Ko -
padła w tym wielkim zwycięstwie _L tabówcik, gdy tymaa5em w sto munikacji i Ministerstwa Sk.arbu, 
taks6w1com paryskim. W chiiu 17 W'l'Zdnl:a I». r. Zwiłzc.. b) próba tpOStrzcgawcz:oki ł'Ol'sa- 1. . !~ u. '·-ó decyzji jednak dotychcza.a n.ie o-

„_towoś..: nasza w ho- za&esłe Whkicicłi Dorotek Samochodowych jłCa na uuwaicniu i wynotowaniu 1cy naszej praro.1e JilO:>\. ta.Le> " ~aHśm..... • 
UV c ~;r au 'ftH Z J:edak,cjł „Ost.atmch Wia<i'.o- mylnych zm.ałtów rozat.ł.wionych U wek cale.owicie wystarcz.a jąica w. " 3 m " 

sna.jduje wyraz w zalecanej sta·le mości„ pod pailronatcm Automobiłklu trasie jua'y; dla obsłużenia potrzeb ruchu pa Ilo.ść taks6welC w obe~ym mo-
pnez Zwdązek dbałości o techni- bu PolSki organl:rujc zawody samo- c) próba transpoda tCft1lowcgo; sa.Ż.erskiego. mencie w Polsce jest dostatecz.na 
esne preygotow.anie b:Wego wo- chod01Wc P. 11• Jazda KOtlk.ursowa Do d) próba a&annu ga~weco poł4C%O dla obsługi pasażerów. N.aSZY9l 
• zarobkowego, rom Samcchodowych w Warszawie. na. Z:i: :z.mi.anł koła w masce saz:owej; Wskazane byłoby, aby wła" zdaniem należałoby przeto wstrzy 

Ostatnio, wiem o tym s eallł Celem tej imprezy jest wybzu:ic c) próba parkowacla. dl%C uruchomiły lotne komisje, mać wY'dawanie nowych koncesji. 
-pewnośc4, wła.4cidele tak9ówek, sprawności i spostncgaiwc:ości kie- Za i>ncfazd trasy zawodnlt ołny· które WC$pół %lC Zwiąlziki'e'm Wszystkie te zagadnienia, koń 
kt.órzy ze zrozumiałych względów rowc:ów w jcfdr.K! micjakicj or.u pny ry~r ~c.rm·P~= Ł°1!tnpi~ ·t! Właścicieli taksówek opr.aco.:wa czy prezes K. Kocemba, ac~ol -

1 · dba..: ł l°'°'Wmic kiuowców i tabówcłt do ~. ł b 1 • ...., t t. dl · t 
norma me muszą c o w asny transpomi „ dęźklch waruniltach jaz. ne. }'I y nowe pun~., pos OJU 1 o- wiek aktua~ne a nas, n.te d ano 
w&rsztat pracy, przeprowadz.il-i ma d ftreśliły ilość ma:k:symall.iną tak- wią w chwilii obecnej momentu za 

Si)wy przegląd i remont taksówek. 
1
samodi.ody pocilz!cłODO na l Jduy: Pooltty bme za.wodmcv otrąma· sówek, jaika moie stacjonować sadnfozego. 

a to celem doprowadzenia worów 1) dorożki 1CPfaW1lłonc do pnewoz.u ił u. zgubi~e M;'llle:!"' startowego, w od1iowiednidi punkta:cih. W obecnych stoeunkach I w e-

łk · • • f 2 pa··"'cró- 2) do 3 pasa•.-.A. •.• 3) u tu.epr:tepl5'0Wł Ja:Qę, z:a pne;.ro.. "' ....... -. · dał · · ć eh ·1· j · j 
do stanu ca ow1teJ gotoW015C . """' - : .=v„ • c:cniic maksymalnej wzgt. m.łnim.amcJ V1:JW1tn10 się UlJUwazy w hecnej w1 1 na ważnie szą rzie-

Rozumiemy bowiem, ~e oczeku- do Ka~ i::!:hg;· lll1J5i posl~ć szybkości, u nicu:końaz:enic próhT tc• 1· Warszawie macmy Wzrost il0ii cą jest gotowość. A to Jut mamy 

jące nas zadania nakładaj4 na zgłosz:or.>ego pna :r.awodnih pilota. r~owcj w ~asie 20 procent tolerai;. ści łalksówek bagaż~ch. za sobą! 

pracowników w dziedzin1ie m"tory P01:tostałc miejsca :r.ostaq obud:tone CJl od :r.wyaęzcr. --------------------------
uicji większe obowdązki, nif na ~ tołnieny w pełny uwrojcniu. Na uiwodmków c:zekaifł bardzo Jlć& . O d • 1 • 
katde"'O inne"'o ob1n11.atela. Jazda kcdcursowa składa się z na- nc nagrody plen.i.ęine i rz:ccz:owe. . . szcz• Z&Jm• pa IWO 

0 0 
" „. stępuijłtj'da' prób: Wartość dotych<::tasowydi up6cl ~ I 

Jednocześnie pracujemy normat a) jazda okręina na cł,.mr.stc 1s l1n pnmacu ~ 3000 zt, " Wskaz6wki oszaednei iazdv 
11ie; - w naszej branty nic f;ię 1!' obrębie Wiciki.ej Wanuwy i oko- Warto · ZUJW:ltYĆ. te lm,,req łł za· Katdoraz:owe urochomieni~ WOIZGI proc. zuiywa&~ bcmyny. 
'l.'fe zmieru1o dotychczas, p<na pod lic:y; idcresowały się e:tynDiki olicja•lne. z:uiywa- tyle bcn:tyn-y, ile potrz:cba Jazda pod górę Z1Więiksu z:a!'ycic 

Na czele komitetu hoaorowelo sto· jej na pncjcchm:ie pół kilometra. b~yny o mnitj ~ej połowę. ,la-

s .-.&.li I i'ł p.p.: min. Ulrych i mHi. Plascclci, Prowad.ąc wó:t nalciy przeto uważać dłC pod g6rę nalciy i>rowadz.ić wó:z: 

• 

Pu..:; oa płao Jut alnbłara•I\ ł eoroeznle, •I• pre:tydont Stanyflski, woj. Jarosze- na zna.ki i syg;i:ały ostncgawa:tc, ora:z: :z: jednostajni szybkości4 n.ie dodaJ'łc 
robłl\C rótlllCT dla płel, wieka I lłana, koił rnJ.liony wia, pułk. Wyrwiflski i prct. Reguls- na sygnały kierowców jad'l1C'Yth pned gazu. Jazda 1)0d 'Wia~ daje te same 
ludzi. - PRZY ZWALCZARIU CHORÓB PLUCRYCH , ki. Przcwodniicącym komitetu organi nami, aby · uniknłć :tbędncgo :r.atrzy· efekty, co jazda pod górę. 
BRONCHITU uporczywep, m~z,eero ta1zl11, GRYPY I z.acyjncgio jest mjt'. Głowacki, dow. mywaaia wom. Szybka jaz.da pochłania wicDdc iiilo-

;;P· 18:::~: „Balsam Trikolan" =~~Eo~ ·,,bat. panc. . . . ki bcnz~y. Wóz. prowadz.ić należy 
który ułatwia wydzielanie llft plwocłn7 wsmaenla organizm f •mopoczu . Komandorem raidu , je.t _.. ~. Za kał.dym razem, gdy gwałtowdc :z: uybkośdł nic pnekra.cz:aj.tą 60 
el• chorego oras powiększa wan dała I anwa kaneL SprsedaJ-l apteki i K~cctldcwi.cz. w.icckomamdorem ., p. dajemy pełny ga;z, marnuje się około klmlgodz., daje to oszczędność w w~ 

. mir. Sta111k1cwlc:z.. 60 p.roc. :z:uiywancj bcmyny. • I iyoiu benzyny Wynastącą praw.ie 50 
- j Dotychczas do jazdy zgłosiło się · Prowzdąc wór. drugim· biegiem na I proc. tego %llliycia, które osi~y 

t około {JJ zawą<iruk9•· . . . .. , " pdnya· .p;r.ie aaawijcmy . »ODa<l 70 PftT cybkośQ 100 klmJgodo-
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RYS 
wiedzieli, od czego najsamprzód zaczą..._ 

-Tylko ciszej! 

Nr. 240 

Wsunęli się głębiej w kąt i mówili tak, że doty­
kali siebie twarzami. 

- Jak się tutaj dostałeś? - Zapytał Mandricz. 

I 

Karski opowiedział mu przyczynę swego aresz­
towania, wykpi! oskarżeni& i zaczął dopytywd swe­
go szwagra: 

- A ty skąd tutaj? ... Jak si~ czuje Stanisława, 
Irka? 

A gdy Mandricz umilkł, przypomniał sobie dopie­
ro Karski o swej ostatniej wizycie u swej sioatry i mo· 
wu zapytał: 

- Czyś od owego czasu jeszcze nie był w dc:>mu? 
E.anki po przekroczeniu iranłcy frontu został &reszto- o dl · · I d k · ł tka 

..any pnez Niemców, którzy podejrzewali go o szpiegostwo pa na zienuę. i Y ta Slad 1 spo ł się twa-
i wraz s parti1& innych aresztowanych wywieźli go "głąb rzą w twarz z Karskim i wtedy stała się rzecz najdziw 

- Skąd wiesz 9 tym ... - z trudem wykntu5ił 
Mandricz. 

łnju. D.iejsza. - Wiem o wszystkim ... Nie wierzyłem, że jestel 
tak podłytn człowiekiem. Ze potra.lisz tak poat~~ 
wobec własnego dziecka, własnej żony... Czy wiesz, 
w jakiej sytuacji kh pozostawiłeś, czemuś to uceynił? 

W "#alOftie pociągu ct.ekała go n1espodzianka. Obydwaj siedzieli pewien czas, jak :idrętwiell 
Działo się to w środku nocy, mżył desz<:zyk, po- i spoglądali na siebie szeroko rozwartymi oczyma .•• 

ciąg utrzymał się na jednej z przydrożnych stacjL Czy to możliwe? Czy to nie jest jakiś skoszmar-
Lampa rzucała mdłe światełko. Część więźniów ny sen? 

spala. Ci, którzy jeszcze czuwali, w tej liczbie również Nie wiele ·brakował.o, aby Karski krzyknął: 
i doktór Karski, nie interesowali się nawet tym, na - Wacław, skąd9 się tu wziął? 

- Nie pamiętam tego, gdybym mógł, podarłbym 
siebie na strzępy .•. 

jakiej s" tera.z stacji. . Był to bt>wiem inżynier Wacław Mandricz. Szwa-
Przyzwyczaili się do myśli, że są w pociągu, że gier Karskiego ... Mąż Stanisławy .•• 

- Ale co się z tob!l stało? Słyszałem, że podej­
rzewają ciebie o zabójstwo„. 

już tam pozostaną. Ale najbardziej przerażony tym spotkaniem był 
Nagle odsunięto drzwi wagonu i wepchnięto do sam inżynier Wacław Mandricz. Nie dowierzał wła-

- A ty wierzyłbyś w to, ze jeetem zabójcą? Sam 
llie wiem, co się ze mną działo ... 

środka nowego więźnia z kajdankami na ręku. · . snym oczom .... 
- Ale opowiedz, znam ciebie jako UC%clwego 

człowieka ..• 
2ahdarm, który sprowadził więźnia, przekazał Karski wykorzystał wlaśnie zdumienie Mandri· 

straty papiery i powiedział: cza, wtedzłłc, w jakiej się on znajduje sytuacji. .. A wo-
- Prosr.ą tego faceta bardzo pilnować, to nie- bee tego, że siE: już przed tym opanował, że zrozumiał, 

Marwicz westchn~ł i znowu usiłował odwróci~ 
temat: 

bezpieczny morderca! · jaka pow.stała teraz sytuacja, nachylił się do ucha 
- Stąd nikt nie ucieka - usłyszał w odpowi~ Mandricza i powiedział: . 

- A mote lepiej, że si«: tak stało? ... W ko4cu 
przejrzałem, otworzyłem oczy na wszystko-. Naresz­
cie wytrzeźwiałem ... Gdybym móił jeszcze naprawił 
wyrządzoną mojej żohie krzywdt:.„ A CZ"f ty nie wiesz. 
co się działo u mnie w domu? 

dz:ł. . - Nie nazywaj mnie po imieniu.„ Nie znasz 
Nowo pnybyły więzień był cały przemoczony. A mnie. •. Jesteśmy obcy ..• 

gdy usłyszał, jak się o nitn wyrażają, zaczął jęczeć Mandricz nie mógł wciąt jeszcze wydobyć ze sie-
i płakać: bie ani jednego słowa, a Karski mówił azeptem, tak, - Nie.„ 

- Nie, nie jestem mordercą ... Nie chciałem... te głos jego był przyciszony rozmowami innych więź- - Boże, miałeś rację, żeś mn!e tali ukarał.... 
Karski zauważył, ie Madricia dla~ łzy. Zamilkł. Doktór Karski rozpoznał głos, zerwał się z miej- niów: 

.ca, krew uderzyła mu do głowy.„ Zna sktidś ten głos.. - Nie będę ciebie także nazywać po imieniu„. 
Na pewno gdzieś ten głos już słyszał. Któż to rrtoże Musimy udawać, że jesteśmy obcy wobec siebie .. 

Aczkolwiek miał żal do swego szwagra, jednak w.pół 
czuwał mu teraz. 

b7ć? A jednak Manricz nie tnógł opanować sie i za. 
Karski usiadł, aby m6c lepiej przyjrzeć się pny- wołał: 

Karskl był człowiekiem roiumnym i bard.Io wy• 
rozumiałym, wiedział, że człowiek nie zawsze panuje 
nad sobą, nie zawsze kieruje swoim losem. Najlel'>" 
szym przykładem jest on sltd: czyi przewidział, ie 
Niemcy go aresituj'l, że go oskarżri o apiegoatwo? 

byszowi. Ten jednak odwrócił się do niego plecami I -Ach, więc to ty jesteś? 
i szukał miejsca, gdzie się położyć, burcząc pod no- ' _.. Tak, to ja.„ 
sem: Nikt nie zauważył tego osobliwego spotkania. 

- Traktują człowieka, jak bydło!.„ Lampka oświetlała tak skąpo wagon, jak mała świecz- Olatego też wierz1ł, że szwagier jego cierpi w 
raz niewinnie. Usiłował zapomnieć o krzywdach. ja· 
kie Mandricz wyrządził jego siostrze.-

Karski znowu zadrżał .. Taki znajomy głos, ale ·ka. A gdy Karski rozmawiał już s\vobodntej z Mandri-
trudno przypomnieć sobie, kto to jest. czem, strażnicy nie zwr&cali na to uwagi, będąc prze-

- Tu miejsce - wskazał strażnik nowopr~yby- konani, ie to zwykła rozmowa dwóch wlę!ni.ów, kt6- Na szcz~ście nie wiedział, jak bardzo M'.andrlC1 
przyczynił si~ do nieszci~a Anieli. łemu kąt, w którym leżał Karski. rzy chcą się czegoś o sobie dowiedtleć. 

- Niech i tu będzie - odburkn~ tamten. Mieli naprawdę tyle do powiedzenia sobie, te nie (DalnJ ctv jutroJ. 
„ ... „ ...... „„„„„„„„„ ... „„„ ... „ ... „„„„„„„„„„„„„„1!11111„ ......... „„„„„„„ ......... „„„„„„„~=--,__-..._ 

~ .lerzą lllarten 

f'Y! No, teraz to ta sprawa staje sł~ dla tnnle troch~ szyrn ręku. To znaczy poło•ę dostanie pud, a pdlo­
~ Jasna... Rozumiem już dlaczego aresztowano pana w~ my ... 
· Jarockiego. Prawdopodobnie popehtlła pani jakiś - Ale, jak mogą sł~ zgo~6 na to, aby l&Nekl 
0 błlld z bronią? Posługiwala się pani jego rewolwe- został skazany, pomimo, te jest zupełnie nłe"fłiml1. 

0 
0 
~ 
~ 
6' 
0 
~ 
~ 

TAJEMftlCA 
<a rem?... . Niech pan postara lit: mnie zrozutnieć!._ 
<a - Niestety, tak było - westchnęła Bronka. - - No, to są głupstwa. Uważam, że nie palli po-
<a Należałoby uczynić wszystko, co leży w naszej mo- winna ulegać sentymetitom i nie powinna nawet : 
<& cy, aby uwolnić Jarockiego, w przeciwnym bowiem wspominać o takich rzeezach.„ Gdy sprawa dołycsyla 

0 wypadku„. Heleny Jarockiej, to nie była pani tak senbment&hrle 
Batszczak zmruzył oczy i z mefistofelesowsldm uspOśobiona..„ BALU IWKOfDEGO 

PowleA~ ze wspbłc2esnego !ycła jego zawisł na jej twarzy, następnie prześlizgnfłł się my jesz.cze wpaść... · 
·: uśmiechem przyglądał sią Bronce. Przez chwilę wzrok I -Ale.„ nie tnożna w wn sposób„. ~ mołe-

wlelkolnłeiskłego <a po jej piersi, i powoli pełzał z pożądaniem w kierun• _ Aloizy Barszczak JeRcn ntgdy me wpadł. .• 
~:""'S"-=:~·~-r-:=".'"-r:-:=-r-:;:--,r--:::,.....,,~-....-----'!li0,... ku ·jej nóg. Aloily Banizczak postępuje za'WłZe bard.Io ostrotme„. 

c©:I t©:l q<ro C@:l ~ ::_fiY:l ~ t@:l r::@:3 Zimno przebiegło Bronce po ciele, gdy poczuła Zresztą nie mam zamiaru pani przekonywat... Nie 

!łrvnka Zatorska, .tt6ra kochała si~ do staleflstv.a w dy• na s~i~:Yo ~!t~Y~~Ys~~zpe~rleplej, - cedził sło· nizrnuszamtu paj ni.}o tmiego.n1Cłahc~Stytalalkoliza~akczbyć. ~,~ 
!lektorze wielkiego banku, Romanie Jarockim, pvstanowiła e sy ac 8 

:5if: ! e • 4'1 l y, w.a nu 
go &dobyć, pomimo, te był żonaty i kochał żonę 1 w tym wa Barszczak - aby„. Jarocki po~ostał w więzieniu bardzo wygodna„. Można łatwo skierować dyuel w 
celu nawiązał.a kontakt z bandą przestępców. Banda w pod- pod zarzutem dokonania tych wszystkich przestępstw innll stronę, - wówczas zdobt:dziem7 cały maj'tek 
stępny aposób zwabiła Helen~ Jarocką. wywiozła j- do Az• o które oskarża się jego żonę? Jarockiego„. 
gentYll)' i apriedał& dJ domu publicznego. Helena zdołała _ Co?! _zadrżała Bronka. 
stamt11d &biec t po wielu przygodach wróciła do Polski. Ja- - A co będzie ze mną? ... Czy pan przypuszcza, 
rocldego zaś u&cłliła s~onka i zam!eszk:iła u niego. - Wydaje mi się to najprostszym wyjściem :Ze będę mogła tutaj nadal pozostać? Czy podejrzenie 

Jarocki był przekonany. że żona rt.eC%yw1śoie ce. porzu· sytuacji... nie padnie równiet na mnie, C'l.Y nieb~' przypun-
elła. to też gdy tle!ena po powrocie do Warszawy taj~hała - Uważam, że dla pani byłoby teraz lepiej, -·u .i. '· J t .1...i ' 
do siebie, wyrzucił ją. Zrozpaczona postanowiła popełnić sa- C-.u1 41e po~agawtn a 01.:A.1etnu. ••• 
mobójstwo. Pm!nkodzll SaJ w tym powieściopisarz Bart'lsz, gdyby zawładn~la całym majątkiem Jarockiego.„ - Mam również wyjście i dla pani. Za dwa mie-
kt6f7, będllc wdowcem, powiereył jej opiekę aad awoim - Ale w jaki sposób~ Nie jestem przecież jego si~ee wyjetdi:am do Brazylii. Jeżeli pani zechce, bę-
~eckiero. · prawną żoną ... A poza tym ... Zapomina pan, ie z chwi dzi · ł · hać "ak • • 

Helen.a stanęła przed sądem i 2'.()sł.ała skaza.na na 15 lat l ni h e paru mog a poJec ze mną, - l o •.. UlOJ& zo„ 
.t~erua. Obrońca jej lłarwicz, będąc pr· ~konany że Jarocki ą gdy Jarocki zostanie oskarżony o popełnie e tyc r.a - uśrniechnął się Barszczak. 
istotnie ponosi winę za wstystlde zam.tcane jeJ Pf'Hst~stwa wszystkich przestępstw, jego prawna żona odtyska - Boże drogi, ciy nie ma innego wyj6ci&!? - a· 
załąda.ł aLr porównano kule wydobyte ze zwłok Fokal8kiej wolność i :t.agarnie jego majątkiem... wolała Bronka. 
z rewolwerem Jarockiego Po stwierdzeniu, że kule pasują - Tak, to racja ... Ale przecież pani wie, t.e 
do rewolweru Jarockiego, - aresztowano go. wszystko można „zrobić", że dla nas nie ma rzeczy . - Owszem, jest.„ Ale pani s14= na to inne wyjłclt 

W kilka dni później odw1ed%ił Bronkę członek band7, t dn h N h . 1 . z pewnośclll nie zdodzi się. 
Barstc1.8lc 1 upytał j4, kto zabił Fok.alską. ru yc ... lee pru po ega na mnie... e 

- To znaczy, te pani otrzyma połowf: maj,tku - Niech pan powie, ino:te si~ zgodz~.„ - drtala 
- Czekam na odpowiedź - gromie bmniał Jarockiego, 8 połow~„. Aloiey Barszczak„. · Zrozumia- Bronka. „ 

qłos Barszczaka. - Posługiwała3ię pani jeszcze kim~ ne? Podzielimy się„„ _Inne wyj~cie z tej sytuacji polega na tyin, że 
dla swoich sprawek. Proszę powiedzieć kto tamordo- - To $traszne! Straszne! - zawołała Bronka- przyzna siq pani do wszystkiego przed sędzi~ łled­
wal Fokalską? 

- Ale w jakłM celu potrzebna jest panu ta wia· Nie! Chciałabym uwolnić pana Jarockiego i pozostaM czym, cha, cha, cha„. 
domość? Co to pana obchodzi? łoby po staremu. Bronka zerwała się z krzesła i za~ła D.e?'WO'WO 

_Przyszedł pan chyba w zgoła innej sprawie? - Ale my wolimy :tdobyć cały majątek Jaroc- spacerować po pokoju. Barstczak milczał 4 . .,ociual 
_rzekła Bronka drżącym głosem. kiego ... Wymaga tG tylko nieco trudu i pracy.„ dym z cygara, nie spuszct:ając poż,dl.iwego spojrzenia 

. . . -- Ale, jak pan to przeprowadzi? Przecież to z Bronki. 
- Niech pani mi me zawraca głowy, lecz odpo~ jest wykluczone! Z chwilą, gdy prawna zona Jaroc· Przez dłut.n' chwil~ w pokoju panowało przy· 

wiada na moje PY~nie. . kiego odzyska wolnoś~, wszystko będzie noleżało do • tłaczające rnilczenie. Nagle Btonka gwałtownie się 
, - Zachoruje się pan nieco grubiańsko, mój pa- niej. Będzie miała nawet prawo usunąć mnie z tego \ zatrzymała i żapyt:ała: . . 

nie... mieszkania. - A co b~dzie je!li postqpit jak Gusta 1 wako„ 
- ~ę~~ się zachowywał t~k, ja~ mi się spodoba, - Niech pah.i4 o to głowa nie boli. Zdje sł~, te c~ do Wiały? ' ' 

a od pani ządam, aby powiedziała nn prawdę! Muszę dotychczas wszystko było dobrze i sprytnie przepro-
wiedzi~. czy pani posługiwała się jeszcze kimś in- wadtone ... Nawet sąd nie zorientował się i skazał nie I -Wówczas - odpowiedział ze spokojem Sar· 
nym, poza nami... winnego człowieka. Aloizy Barszczak ma dobrą gło„ stczak ~ ~e tylko połówa, al~ cały majłlte~ Juotkie. 

- Ja Kma j~.„ - odpowiedziała cicho Bronka. l wę.„ Ręczę pani~ że gdy ta Helena opuści więzienie, so przeJclzie w nasze r«ice •.. J".te boję si~ takich gr6tb.„ 
- Pani sama? Tak? Oho! Robi wi~c pani post~ cał;y prawie majątek Jarockiego znajdzie się w na- (Dalszy ciąg jutro). 
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I. wwac .,,, „ .• ' z... gr· 1z ~1ca. 
Ludno~f atrz1ma nową broń do zwa!czenia s1ra1znej choroby 

Kt-óżby pomyślał, -że powsze- dzieci na tereny naftowe, wile- żelatynowych do wewnątrz, lub Dziś niie możemy jeszcze ptto 
chnie używany produkt oleju ska I rząc w zbawienny wpływ powi.e- ! w formie zastrzyków, ale sposób widzieć wszystkich możliwości 
lnego : -..;;.. nafta, słuiąea do oś- 1 trza nasyconego naftą, na drogi. 1 ten okazał się niepożądany i nie leczniczych tego tak taniego, & 

wictlen~ mieszkań, zostanie uży oddechowe i na organizm d~c- 1

1 
zawsze skuteczny. Dopiero rue- tym samym dostępnego, a jed- ' 

ta do walki z najstraszniejszą ka. . dawno udało się chemikom o- nak cudownego oleju skalnego. 
chorobą ludzkości - gruźlicą. I Lekarze stojąc wobec tak cie- trzymać takie przetwory nafto- lecz miejmy nadzieję, sądząc po 
W Walce z tą chorobą chwytali kawych i zastanawiających fak- '. we, które nie posiadają już wła.- dotychczasowych wynikach, żo 
aię lekarze różnych i bardzo licz 

1 

tów postanowili bliżej zbadać ich ! sności trujących nafty, a zachd- nauka wzbogaci jeszcze swój 
nych środków, lecz ruezawsze : przyczynę i w tym celu przepro wały jej własności lecznicze 'i skarbiec wiedzy o niejedno od~ 
skutecznych, dopiero niedawno. 1 wadzili nad właściwościami naf-

1 mogą być przyjmowane w posta ' krycie dając ludzkości nowa 
na podstawie odpowiednich ba- ~ ty szereg żmudnych i długo~ 1 ci smacznych syropów, lub ta- j broń w walce z cl\orobami. 
Cłań. okazało się, że nafta po~- ' łych doświadczeń w laborato- j bletek. D1·. S. K. 
da przedziwne .Własności uniesz- riach i klinikach. Początkowo bl\ 
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kodliwiające zarazek gruźlicy. dano przyczynę jak się zacho-

wują zarazki gruźlicy na specjał- Niez•••yk 'e dzi·ei·e 01-8 ab~:~~a~!e j~~;:ęcz:'il: ~ed:cir;r~::W:f~~ j~kź~k:~: , . . f. · W i :· 
teriobójczą, jakkolwiek w lecz-

wpływa temperatura, stężeni~ U b • · • d • f I d · „ • . ·1 
nictwie ludowym podświadomie nafty, a nawet iei pary. z fOJODI Je rn1e W ZBDl m O z1enczy I g~ are 
przypisywano jej bardzo donio- - łl.-
słą rolę, stosując od dawna w w ~iku .lich nie~wykle i.n~ zdobq# §laawę • 6Uająte„ 

• • eh · • · h k • h teresu1ących 1 skomphkowanyc~ . . . , . 
rozny aerp1emac 8 ornyc · b d • k ł . . f W tych dmach przybył do Pa- Jony w zapał młodz1enczy l swo-

0 ą 0 c przezię ien1ac · . t d kt .. ł . rYtża Gene Autry, Jeden z naJpopu Ją gitarę, wyruszył Gene na pod-ż ł dk wy h, . b . A h a an o aza o się, ze na ta sa- . . 1 · . 
na porost włosów i wielu innych. ~adJes pro .u e~l Ja 0_'7~·. po latniejszych gwiazdorów am~ry - bój świata udając się do Nowe-

s1a a hatom1ast Sil ne wiasc1wo- I ~ . , . · ' 
l..eczmicze działanie nafty zna- • . b"" . . t ł k$sk1ch, ktory gra wyłączme ro I go Jorku. 

l sc1 za IJanta, a nawe zupe nego , . . b" 1. OOO d p b d t lb · 
ne było 1"uż od wieków Nawet . k' !le kowboJÓW Il zara i.a 2. o rzy ywszy o ego o rzym.ie-

. rozpuszczania zaraz ow, przy• , · · t d ł · d · 
Japończycy w Vll-ym wieku prz. "ł b k . b.. f la:row tygodmowo. go m1as a, u a Silę do prze s1ę-

czym m a a ter10 OJC:Z:a na ty I . · d · b · t · f 
nar. Chrystusa, oraz ludy Dale- wybitnie się wzmaga, o · ile j~· ;owodzenie ~W~Je zawd?.1ęeza iors wał tnagrywl a~kątcetgo gram~ o 
k~go Wschodu Mezopotamii. d . d . 37 •zas on temu, ze Jest uro zonym nowe p y y, a e ni am na me-

, po grze1emy o temperatury I . . · k' · k" · ł · T · d po tym Grecy Rzymianie i Ara C . ni · . . kowboJem i tr1c ow, Ja le zazwy go me zwraca uwagi. o go Je -
bowie stosowaii naftę w różnych s~.. · znaczy ;'lę ł ee~ wyzszeJ czaj pokazuje się w filmach kow- n akie nie odstra.oizało. Przycho­
chorohach. W piśmiennictwie le- n~ normalna ciei:i ota .c~ała lu~z-1 bojskich, nie uczył się, ale popro dził z rana, siadał w poczekalni i 

k sk. d d kiego. Na zarazki gruzhcze dzia- , t od dz"e„1"n'stwa zz"ył się z nim' wychodził dopiero wieczorem gdy 
ar mi o czasu o czasu po- ł f . . . . k ' s u i v • • • • 

· · · · · k" t ktu. a na ta 1 JeJ para wy'Jąt owoł Nauczył się śpiewać piosenek zamykano biura przypuszcz.aJąc, 
1awia1.ą się wzm1an l ra Jące szybko i silnie . , . } k , d ' t 
0 nafcie jako 0 środku leczni- . . . . · . kowbo3ow, siedząc n.a pro~ c ia że w oncu go . os rzegą. . . 

W Xll-tym · k t W1dz:1my więc, ze nauka do- ty ojcowskiej po posiłku w1eczor- I tak też słę stało. Trzec1ego 
czym. wie u s osowa . l h d ·1 1 - • • • • 
no n~ftę w takich chorobach jak: p1ero lpo _atac. lpodtw1er z1 a to, j nym. Nauczył się w s'Y~i1!' ro~kz~n dma zwróciła. ntkn:ego uwtaałgę Je 
bł nl• k kl h 1 · co w eczmctw1e u owym, opar- nym Texas·ie poskramiac dz·1 ie dna z urzędmcze l zapy a, na 

o ca. o usz c o era, astma . t k .. h · d · ł · · 6 
i tyzm t tym na ins yn Cle samozac o- . konie, strzelać , łapać r.a lasso roz kogo czeka. Opowie zia JeJ w w-

reuma s awowy. . b „ 1 d . . 1 • b a 
wawczym l o seńvacJ1 u u wieJ juszonego byka. czas, że pragilile, a y nag:ano n 

Z czasem o nafcie zapomnia­
Aa jako o środku leczniczym i 
być może że nie prędko zainte­
resuwaliby si~ lekarze naftą gdy­

• ~---:nie p~adkowe r"pserwacj$ 
poczynione na . Po~karpaciu w o­
kolicach iródeł naftowych dzie­
ki którym okazało się, ie robot­
nicy pracujący w szybach nafto-
wych niie zapadają na gruźlice 
płuc. Poza tym zauważono, że 
lud tamtych okolic wiedziony ja­
kimś dziiwnym instynktem pro­
wadzi1 swe choie lub ~abowite 

skiego od dawna zostało odkryt& t Pevmego dnia znudzony jedno' płyty piosenki kowbojskie, kt?­
i z dobrym skutkiem stosowane. staj.nym życiem w Texasie, uzbro re on zareprodukuje. DyrekcJa 

Obecnie lekarze wobec tak -'"",_.._„._ ,... -----------------------
zdumiewających odkryć zaczęli 
zastarutwiać sif w jakiej poataci 
należy stosować naftę w leczen'iu 
gruźlicy, gdyż jak wiadomo naf­
ta nie jest prostym związkiem 

chemicznym, lecz składa się z 
szeregu różnych ciał z których 
n~ektóre są dla · organizmu ludz­
kiego jednak szkodliwe. Począt­
kowo próbowano podawllĆ ch~­
rym czystą naft~ w kap11ułkach 

n• J • • t l '4 my~le~ o z.drowiu tym bardziej 
~laur ni res a PG1.RO jeżeli cierpls% na chorobę : NE• 
REK, PĘCHERZA, WĄTROBY, KAMIENI ZOLCIOWYCH 
lŁEJ PRZEMIANY MATERII, na bóle artret)(czne ay poda• 
!(rvcznc, wzdęcia brzucha, odbijanie się lub skłonnośsi do ob­
;t rukcji.. - Pamiętaj, że nigdv nie będzie za p6żno. o ile 
używać będziesz ziół moczopędnych „D I U R O L" Gąceco 
kiego, które zapobiegają gromadzeniu się kwasu moczowego 

mnycb szke>dliwych dla zdrowia substancji zatruwających organizm. -
Dziś jeszcze kup pudełeąko z.iół „DIUROL'" Gą5~ckłego, a przckonau się 
o dodatn!•:h skutkach ich dz.iałania , zalecać będziesz. swym znajomym. 

Sposób użycia na opakowaniu. - Oryginalne zioła .,DIUROL" Gą5ecr 
kiego (Z KOGUTKIEM) sDrzcdaia aDteki i składv apteczne. 

przedsiębiorstwa zgodziła się na 
to i Gene wprowadzono do studia. 
Miał on jednakże tak wielk-ę tre 
mę, że mimo wcale ładnego gło­

eu bardzo źle odśpdewał piosen­
kę i kazano mu się wynosić. 

Gene jednakże nie ustępował. 
Wy:stępował w różnego trodzaju 
knajpach i powoli zdobywał roz.. 
gł_os, aż wreszcie to sam-0 pr*.d­
siębiorstwo, skąd go wyrzucono, 
zwróciło się do niego z propozy­
cją nagrania jego piosenek na 
płytach. Od tej chwili powodze -
nie go już nie opuszczało. Dostał 
wkrótce engagement do Hollywo­
od i stał się jednym z najpopułar 
niejszych gwiazdorów amerykań.­
skich. 

Jak wielka jest jego sława w 
Ameryce, wskazuje okoliczn1>ść, 
~ miasteczko Tioga, w którym 
się urodził, zmieniło na jego 
cześć nazwę i obecnie nazywa aię 
Autry Springs. 

Gene zajmuje w Hollyweod 
wspaniałą willę którą pomagał 
budować, ponieważ w przeszłoś· 
ci był pomocnikiem murarskim 
Gene zawsze nosi st rój kowboj­
ski i tylko w rza i kich wypadkach 
udaje s ię na przyjęcia w wieczo. 
rowym stroju. 

portu lotniczego popłynął basowy głos Pawła Proko­
pienia ulubionego hymnu „szaleńców'" 

- Dlaczego? - pyta jakiś nieznany głos. 
- Dlatego, że się w tkliwości bawię. Dawniej 

„Eskadra szalel\c6w" to była grupa 
lotników, działających r.a specjabic• 
go typu samolotach. 

„Eskadra szaleńc6w" dokonywała 
wprost cudów bohaterstwa. 

Wojsk.o polskie dotarło ai do .:Ber­
lina, gdz.ic została odsłoti~a tablica. 

Po zwycięskiej wojnie, armie Ko­
alicji dyktowały pokój :riwyciężonym 
w Berlinie. Na wielkiej paradzie 
zwycięstwa, wodzowJe armij Ko­
alicji udekorowali „Eskadrę S:za­
leńców" najwyższymi odznaC"Lerua­
mi. 

.._ Niecłi ten widoczny znal( złotego Krzyża za­
sługi będzie dla pana inżyniera pobudką do dalszej 
ofiarnej pracy dla Ojczyzny!.-

- Rozkaz Wodzu Zwycięski! - odpowiedział 
z d~ Kamocki i łza szczęścia spłynęła mu po policz­
kach„. W tej chwili zbliżyli się do niego Marszałko­
wie Anglii i Francji, dekorując imieniem ich państwa 
najwyższymi orderami wojskowymi 

.1 - ...,..p~ wyróżnieniu twórcy niewidzialnego samolo-
~ tu Wo •:;ie trzech armii odczytali dekrety, mocą któ 

rych adra szaleńców" otrzymała: Virtuti Militari, 
Legi~~ d' onner i angielski order Podwiązki, zaś po­
&zczególni lotniiy i załogi różne bojowe odznaczenia, 
stosownie do poniesionych zasług. • 

Zawif w języku angielskim, a ltpt. Glibowsld. 
po francui ku podziękowali .za wyróżnienie „eskadry" 
którą pon. dto umieszczono w rozkazie dziennym 
armil koaJ · cyjnych, jako eskadrę dobrze zasłużoną 
dla pokoju świata. 

Orkiefi"try odegrały hymny narodowe: polski, an­
gielski fra cuski, turecki, grecki, rum.uński ... Pochy-
lił~ się~· t i;idary zwycięskie, uder. z~ły werble, kilka 
~sięcy b:uerzy sprezentowało bln.„ 

Zał · ,.huraganów" zajmow y powoli miejsta 
• ~ · kabinach„ prZY.:branych : urem .•• _ Z :wieży: 

- Lećcie orlęta bojowe, 
Lećcie, gdzie huk armat grzmi .. . 
Wawrzyn okryje wam głowy .. . 
Lećcie za wolność swej krwi .. . 
I w takt tej ulubionej pieśni odrywały się od wy­

zwolonej polskiej ziemi „Wilk" - Zawiszy - Gli­
bowskiego, „Jaskółka" - Zosi i Andrzeja Ka~oc­
kich, „Lew II" - Kazi Jaworskiej, „Smigły" - Ka­
liny, „Jastrząb" - Resz<:zyńskiego kapitana, „Sokół" 
- Skiby, „Tygrys" - inż. Krupskiego, „Lampart" 
- Basi Jakubowskiej, „Sęp" Marysi Walęckiej, 
„Chrobry" - Stefana Matuszczaka, „Piorun" sier­
żanta Galwskiego, „ Błyskawica" - Ochockiego Ja­
na, „Stalowa Wola" - Mariana Majewskiego i „Zbig 
niew" - por.Chrzanowskiego Mieczysława, oraz 
„Wyżeł II" - Wacia Wypskiego, wioząc na pokła­
dzie lekarza eskadry Dra Pokrzywińskiego. · 

Cała załoga eskadry - to ochotnicy, to ludzie 
różnych zawodów, a przede wszystkim wielcy ryce­
rzt!. 

Lecieli, jak zwycięskie orły„. 
Ponad nimi wisiało niebo pokryte płowymi chmu 

rami a pod nimi przewijała się ziemia, upstrzona sza 
rymi plamami miast i kominów fabrycznych, poora­
nych pól, które długim.i zagonami wyciągały swe ra­
miona do łąk i pastwisk. 

Płynęli pod niebem na Wrocław, Katowice, Czę­
stochowę i w duszach ich odbywały się różne ludzkie 
przeżycia. 

Zawisza, zmęczony i wyczerpany, pokrzepił się 
pastylką Redoxonu Roche'a i ożywił się natr7chmiast. 
Oddał knypel kapitanowi Glibowskiemu i patrzył na 
kolegów załogi, grających w „Orzeł i rzeszka", sam 
zajmując miejsce radiotelegrafisty. 

Myśli jego biegły jednak daleko do Stalowej Wo­
li, do żony i cór ukochany<'h, które. kochał ponad ży­
cie. Teraz wyjął z poltfelu ich fotografię, · na 
nie i pieścił w myśli. 

- Dziś to już duże panny! - pomyś 
- Tak tatusiµ.! - zdawało mu się, ż 

Ewuni i tak b. dobrze zrobiło mu się na 
kto miodem usta posmarował. 

..- Starzeję si~! - powiedział do 

dzień i noc był człowiek zaorany w służbie publicz­
nej i ani żona, ani dzieci nie wywoływały łzy w oku 
jak obecnie. 

- To dziś wyrzuty sumienia, że im dawałeś ma­
ło z siebie. 

- Może! - thl.maczył się i sumitował przed sa­
mym sobą. Na jego policzkach widać było wyczerpa­
nie. N owe. zmarszczki pod oczami, nowe bt:6zdy na 
czole, a siwe włosy na głowie.„ 

- A upominki wieziesz dla swycli córek? - u.­
pytał go kapitan Glibowski, widząc, jak stary dowód-

1 ca oczyma duszy pieści fotografię. 
Zawisza, jak sztubak, zarumieru1 siP. po 88.Ine 

uszy, bo poraz pierwszy ktoś obcy widzi, że on oglą­
da podobizny swych najdroższych i skromnie odpo­
wiada. 

- Wiozę! 
- A można wieozie6 jalOe? 
- Owszem. Dlaczego nie! Wiozę 1m zwycięstw\ 

eskadry i pokój w Berlinie. 
- Oj, ty mój stary romantyku, i niepoprayn} 

wychowawco. Nawet swoją rodzinę chcesz prowatłzić 
własną drogą, która ci dała w życiu tyle ciężaru, tyle 
łez, tyle niewdzięczności. 

- To prawda, mój kochany kapitanie, • kte 
się szaleńcem urodził - szaleńcem umrzel 

- Dodaj, szlachetnym szaleńcem!. .. 
- To zostawiam bliźnim. W każdym razie jeCłnti 

mogę powiedzieć, że darmo chleba nie jadłem i, kie­
dy pójdę do piasku, pozostawię po sobie coś takiego 
czym będą inni żyć. 

· - I dlatego właśnie było warto i§ć przez tycie, 
walczyć i cierpieć - dodał kapitan. 

- Przepraszam cię, ale aparat odbiera hasło te­
legraficzne - powiedział Zawisza i zaczął pisać od­
biorczą depeszę: 

„Dowództwo eskaory szaleńców. Zapraszamy 
dzielnych kolegów do odwiedzenia Paryża i Francji. 
Z koleżeńskim pozdrow~ ~niem gen. Guillone, dowód­
ca wojsk lotniczych. 
~ Kapitanie! 
- Słucham, prezesie! 

l 
( 

(Dalszy ciąg jutro). 
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Wszystkie Do~re Gosoo~ynie uływaia do marynat 
- najlepszy OCET firmy H. Urbański 

) 

PIOTRKÓW 

Wladyslaw Przystojecki Poszukiwanie 
„drobnych" 

Ubiegłej soboty na rynku pie­
niężnym w Piotrkowie dawało 

ul. Hutnlcz• 6. 

Z dnia 

Kopiem.y rowy 
Nie ~oimv się wrogów się dotkliwie odczuć brak drob- Wieczorem przeczytali odez- pytana osoba jest zaskoezona 

nych pieniędzy. Spowodowało wę prezydenta miasta wzywając takim pytaniem, musi zebrać 

to ogólne trudności. Wskutek ochotników do kopania rowów myśli dla. pouczenia nieuświa­
Nie cofając się do królów sa- polski 25000 żołnierza bije 60000 szkodliwego przetrzymywania dla urządzenia schronów prze- domionego. 

mowładnych jak: Chrobrego, tatarów nad Dniestrem. bilonu przez nieuświadomionych ciwlotniczych w mieście i rano Rzeczową odpowiedź nau­

Smiałego i Krzywoustego, któ- W 1629 r. bije pod Trzcianą obywateli „chowających głowy o .zodz. 9 stawiła się już więk- czycielki indagowana wzrokiem 

rych panowanie jest wypełnia- szwedzkiego bohatera z pod w piasek" nigdzie 20 zł nie moż- sza liczba osób w wieku od 14 słuchaczy i młodych wspólpra­

ne jednym szczękiem oręża i LUcen Gustawa Adolfa, potem na było rozmienić. Staanację -- 40 lat do roboty i tyluż cie- cowników. Lecz nBuka nie 

późniejsze półtora wieku po- zwycięża kozaków pod Pereje- tę pieniężną spowodowało wcze- kawych widzów przyglądało się idzie w las bo poinformo~~ny 
dlega ustawicznej ruchawce sławlem. sne zamykane w sobotę Banku z parkanu. Widowisko to przy- osobnik pyta jeszcze raz 2 ~ 
wojennej, która się zakończyła W 1632 gromi turków pod $a- Polskiego. Dziwimy się, że ta ciąga przechodnia, zmusza do lei zdziwiony: „tu niepłac1f i 

zjednoczeniem państwa za Ło- sowym Bogiem, a też 1632 r. instytucja mająGa czuwać nad myślenia i decyzji. Łopaty znika z placu robót pewnie o­

kietka. Kierowana myślą za- bije turków Abaza Baszy. Zhu- sprężystością rynku pieniężnego, można otrzymać w betoniarni powie swoim, że tu niepł~cią a 

łożycieli wola ustalenia granic &ował Kudak i uśmierzył ko- w tak poważnej chwili trzyma miejskiej. Więc walą po sprzęt, obowiązek oltywatelski .Uyko­

Polski bez krzywdy dla podbi- zaków 1644, oraz bije tatarów się kurczowo godzin kasowych z rzucają marynarki, niedługo nują do południa i popołudniu 
tych narodów dla tej tylko przy- pod0chmatowem.6)MarcinKa- i w soboty o 12 zamyka kasy. koszulki, ~ panowie inżyniero- też. Nauczmy takich. że nie 

czyny, że się one rządzić nie linowski z rozmaiłem szczęś- Przecież w tych wyjątkowych wie zmuszeni wymierzać dalsze zawsie pracuje się dla zyskµ.„ 

umiały i groziła im niewola ciem wojuje dzielnie z kozac- wypadkach gdy obywatele pra- działki. O godz. 12-ej rój głów femL 

niemiecka, rosła Polska nad twem, a ginie sławnie pod Bn- cują nie licząc godzin i żołnierz młodych i starszych i :wśred __ i!m ________ _ 

podziw szybko, pomimo myl- togiem 1652 r. razem z synem. -obywatel nie liczy swojej krwi nich dużo płci pięknej w bar-

nych kroków jakiemy były: te- 7) W 1651 pod Beresteczkiem i trudy za co nie wynagradzani. wnych strojach spacerowych i Zawody W piłkę 
stament Bolesława Ili (1139) 75000 żołnierzy pobiło 200000 Urzędnicy I t111'u si~ faty- plażowych kostiumach. Wszys- koszykowa 
sprowadzenie Krzyżaków (1228), kozactwa Chmielnieckiego przy emisyjneato nie mog14 gować cy z szpadlem i kilofem w ro- , 

ustąpienie Pomorza przez Ło· królu, a przedtem pod Zhara- dłużej jak do 12 Coś wie, który pogłębia się szybko. -:t. W sabotę1 dn. 26 sierpnia rb. 

kietka (1309) i Sląska przez żem i Zborowem utrzymało się tu nie dopisuje - nad tym wła- Matki na groblach, syn w ro- na boisku K. S. Concor'1ia. 

Kazimierza (1349), wreszcie w0jsko dzięki bohaterstwu Je- dze Banku Polskiego i Min. wie, malcy równiei mają duże (Budki) odbyły się dalsze roz­

hold pruski Albrechta (1525). remiego Wiśniowieckiego, co Skarbu winno się ~astanowić. łopaty i odrzucajca glinę z po- grywki w piłkę ko1zykow11 .o 

Nie można zaprzeczyć, że opisał wielki tytan naszej lite- nad głów kopiących w dole. puchar przechodni redakcji 

przyczyną tego rozszerzania się ratury H. Sienkiewićz w Trylo- Gospodarka odpad- Proszę nie myśleć, że malcy Dziennika Piotrkowskiego. · 

państwa, mimo pokojowego gji. 8) W najetdzie szwedów, mos- kowa a handel zawadzają, niczego nie . doko-1 Wyniki uzyskano następują ~ 
charakteru, była wrodzona po· kali i Rakoczego brenił kraju nują. . Grobla płaszczy się pod Sokół: Policyjny 
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lakom dzielność, której się do- po bohatersku Stefan Czrniecki szmatami ich nogami. Wyrasta o pól m. 

syć nie może nachwalić Gallus słynny z poświęcenia i hartu, dale)·, tak daleko bowiem r.zu- . W pierwszym spotkaniu .dru.-
1 t t Aktualne zagadnienie iospo- I s k ł k ł p I 

i widzi się ją w wa ce z ·a a- który do zgonu w .65 r. życia darki odpadkowej szczególnie cajia łopatą ziemię. są niez- zyna o o a po ona a o 1er1-

rami pod Lignicą (1240), a z bił się bez utrudzenia i dopie- wyraźnie występuJ·e na odcinku. mordowani. Wypili kilka kult- ny Klub Sportowy w wysokim 

niemcami: na Psiem Polu i pod ro na pół roku przed śmiercią ków wody: poszli na obiad i stosunku 76: 12.. Sędziował 

Gło~owem (1109) pod Płowca- otrzymał od Jana Kazimierza szmat, których handel zewnętrz- zn6w przybie11Ji do roboty. In- dobrze p. Iwański. 
„ l ny jest dość u nas pokaźny. 5 l d 

mi (1332), Grunwaldem (1410) buławę, kbira nie zapłaci a i W okresie na przykład pierw- iynierow.ie zmienili.sięm.o zież Ruch': Policyjny 39l26 

i Byczyną (1578), prócz tego w części jeio trudów dla króla. szych siedmiu mieaięcy bieżA- nie zna Jeszcze zmiany i trud- W d 
1 

tk . d 
lk h d · · 9) Wres....,,1· „ ost•tn1· wódz Jan , no 1·e1· temperament pohamo- ruat m s.po an1u ru 

wa ac ze szwe ami, ros1ana- """ „ „ cego reku wywieziono z Polski R h ..& • p li 
k · · t t · I t k Ili S b' ... k' koń zy bohaterski w•c'. Nt'kt n1·e narzeka, że pP· uc u zwyc1ę"y'a o 1 

mi, tur ami i a arami. a : 0 i ... s 1 · c szmat 7,3 tysi"ce ton, wartości „ '1: Kl b S t t 
kre 150 letni. od Zydmunt" I "' cherze na dłoni· 1'uż przeszka.:. u por ow. Y w s 0 •• 

1) Jan Tarnowski bije 4-ema ty- 0 s 5 3,5 mil. złotych, co w porów- 39 26 S d ł d b 
k · do Sasa który um1'ał tylko ttło .Jz•J'ą. Odci'ski' tylko ma1·ą pa- : ·. ę z1owa o rz1 •• 

si"'cami 6 razy wię szą arm)ę ' 6 - naniu z tym samym okresem • „ Sk ki 
, ) b h wy s'c1'nac' kon1'om po wypiciu n'ie po 3 -- 5 "Od„. pracy oglą- roc · 

wołoską (1531 , a z za ranyc t łk . J ' Ili . ko het roku ubiegłego stanowi wzrost 15 • 

d ł l .J z an a a wma an Ja - k ł da1·"ce swo1·e:clelikatne dłonie i, Sokół i Concordia 29: 16. 
im zia u ewa .zwon ygmun- m•n 1.eszcze · z 50 tys'iącznem • 3,6 .tys. ton, wart•'ci o o o , k 

któ .J d „ ł · ł „ I są zgorszone że też to rącz i 
ta, ry ao zis g osi s awę . k' d . . lk' . 1 5 mi n. zł. .J h d 

t · oł k' d p ·ee WOJS iem o nosi wie 1e zwyc1ę- ' . . nie idą w parze uuc a, o pra-
rycers wa p s ie„o. o UCI z- stwo pod Ghoc1'mem 1"'7'% r. z• - w prz~wome •zma. t do Polski h a• . . 

l · 1 lk' (H V I · ) u u „ cy. Lecz pęc erz „om me za-
ce ma owaneJ a 

1 
· a ois ' co wyniesiono go na tron poi ~ zagranicy r~wmeż obsuwu- panuje nad silną wolia. Pęka 

który się czuł nieswojo wśród ski', w 1675 zwyc1·ęz·a pod Lwo- Jemy w. roku b.1eżiacy_ m. pomyśl- k d "' . d 
ludzi twardych, co czekanami M k pod nacis iem rzewa „w1a o· 

d k b wem turków a w 1683 r. od- ne zmiany. ianowicie w 0 re- mość ran nastąpi jeszcze go· 
rozbijali głowy wora ów 

0 
y- nesi wiekopomne zwycięstwo sie sprawozdaw~zym przywóz dzinnej pracy i znika po noc­

ie zwadę, zaczął panować dziel- pod w·1edn'1em ma1· Ac 30000 ry- ten w porównam.u de reku u-
ny król w nowym okresie bo- , bi ł k d k 2 nej kµracji. 
haterskim, który się w 100 lat cerstwa swego i nieco niemców. eg ego wy azu~e spa e. 0 Jasny dzień wyciąga znów 

z okładem kończy panowaniem Resztę życia króla zatruła pry- ty1. ton, warta,c1 2,8 m1ln. zł tłumy na plac pani Tamilin do 

równie bohaterskiego władcy weta. i wyn?si 8•5 tys. ton, wartości kopania rowów. Ewentualne 

Jana Sobieskiego. W okresie Tyle za upadające&i?O króle- 9•8 miln .. złot~ch. . . bóle chcemy pokonać, muszę 
tym niemal każdy hetman był stwa, który to upadek prze_wi- W sumie więc, 1akk~lw1ek w Wfstąpić, poddać się naszej ło­
dobrym wodzem, a co 3-ci - dział Skarga. Ale i porozbio- g?spodarce o~padkowe1 na od- pacie. Tak zejdzie nam z dro-

4-ty dzielnym wojownikiem któ- we dzieje pełne są aktów poś- cmk~ szm~t ••. amy do zano!•- ei, każdy wróg. Niekiedy za­

remu zazdrościł ogół rycerskiej 1 więcenia i patriotyzmu: legiony, ~ama. pewi_end P?Stęp, wyr~zak- pytuje zgłodniały pieniądza „ile 

szlachty i na nich się wzoro- St. Domingo, Samosierra, wy· Jący się z Je neJ strony ~wię - tu płacą'·? pytający musi po­

wał. 2) Król Stefan Batory po prawa do Moskwy, epopeja ks. szonym wywoze~ .z Polski t~a.o czekać na odpowiedt, gdyż za · 

uśmierzeniu Gdańska ognistemi Józefa, walka za upadającego towaru, . z drugie) zaś zmnie1-
kulami, robi trzy wyprawy na cesarza francuzów, wszystko to szonym 1eeo pr~ywo~e.m. zd zak. 

P ł k W. lk' Ł k' · p k, przepełnione rycerskością jak granicy, tym memmeJ Je na 
0 oc ie ie u i i s ow, ' · t · d ż t d b' · 

' · · d ó h · h nie mniej boje z armią Mikoła- 1es Jeszcze u o u o zro ienia. 
8 po wzięciu w c p1erwszyc . 

1 
b , . . . 

1 
fortec, odbiera zagarnięte przez Ja I w 1831 r., u pozmeJ. w~ - -----------­
Iwana Groźnego Inflanty oraz ka wy,gł~dzonych oddz!ało.w Czytajcie Dziennik Piotrkowski 
Połock, ale skłoniony przez powstancow z regularną arm1q 

Przepisy budowlane 
na wypadek wojny 
Ogłoszono urzędowo dekret 

Prezydenta Rzeczypospolitej o 
zmianach rozporządzenia Pre-

W trzecim spotkaniu druty 
Sokeł~ po ł~dnej gr o or 
ła Coil'łordię w- stosu .aa 
Sędziował p. Iwański. 

Sfrzelec : Ruch 41 : 25 

We wtorek odbyło się spot 
kanie w piłkę koszykow111 w 
którym drużyna Strzelca poko· 
nała '"'i!ltrza robotniczego Pol­
ski) Ruch w stosunku 41 : . 
Sędziował dobrze p. fidala. 

I S. 

Rewia sportowa 
odbędzie się 

bez wzgl~du na wysokość spor­
tową s uwagi na wyjazd wielu 
czołowych sportowców na łwi­
czenia wojskowe rewia w Piotr 
kowie odbędzie się w eniu 1 
września br. początek o godz 
9 rano na:, miejskim stadiol\i 
sportowym za parkiem. 

stolicę papieskłl zawiera z Mo- A1eksandre, I~ w 1863 r. zasob- ------------
skwą pokój. ną w ~ron 1 arma~y gdy po- Teraz jesteśmy w owiele lep­

szem położeniu: mamy kraj w 
danej chwili dosyć zasobny, 
mamy wojsko własne, spojoną 
w jedną całość opinię, pełne 
poświęcenia społeczeństwo i 
nadewszystko przyrzeczenie po­
mocy zachodu. Chodzi nam 
tylko o wytrzymałość, a nasza 
Najświętsza Orędowniczka jesz­
cze raz nas . l>laszczem swojej 
pomocy okryje, zwłaszcza, że 
mamy wojować z poganami. 

zydenta Rzeczypospolitej o pra ___________ „„ 
3) 1605 r. Jan Karol Chodkie- mocy me przyszło zadneJ. 

wicz w 3350 żołnierza bije 14000 Z tego cośmy powyże; przy­
Karola IX szwedzkiego pod toczyli wynika tak jak na dło­
Kircholmem. Padło szwedów ni, że obawiać sie walki 'nie 
9000 a polaków zginęło stu. powinniśmy .w ~adny~ _razie, 
Ten-że Chodkiewicz bije pod nawet z armią meprzy1ac1elską 
Chocimem300000 turk6wj1621 r. 4 krotnie silniejszą, bo wszyst-
65 tysiącami prawie w przed- ko ~ależy od wewnęt.rzn~go na: 
dzień śmierci z wyczerpania stroju, od ducha zołmerzy 1 
trudami wojennemi. 4) W 1610 r. przypomina powstańczą pio, 
nowy bohater Stanisław Zół- senkę: 
kiewski bije 34000 moskali pod Bił się Polak bił 
Kłuszynem 5 tysiącami żołnie· Garstką własnych sił 
rza, a potem sam ginie 1620 r. Bił się polak nieulękły 
w walce z turkami pod Cecorą. Piaski jrgo kr\\'ią przesiąkły 

5) W 1623r. Stanisław Koniec, Bo duch Polski żył. 

Ocaliła nas w 1655 r, 1920 r., 
a więc i w bieżącym 1939 r. 
miejmy w Niej 11ałą ufność i 
nadzieję. 

wie budowlanym i zabudowaniu 
osiedli. 

Dekret ustala następujące 
nowe brzmienie art. 20 ust. (2) 
rozporządzenia: 

„Plany zabudawania powinny 
czynić zadeść wymaganiom ob­
ronności Państwa, a . w szcze· 
gólności obrony przeciwlotniczej 
i przeciwgazowej i pr~ewidywać 
przerwy pomiędzy osi.edlami i 
skupieniami budynków oraz taki 
sposób sposób zabudewania i 
takie ukształowanie ulic, plac6w 
i welnych przestrzeni, które 
czyniłyhy zadość potrzebom tej 
obronności". 

Zrru„iano zaś~iadczenie szkolne 
fi I 7-mw klasowe, siikoły 

powszechnej im. Tadeusza Kościuszk 
w Piotrkowie na nazwisk'> Ogrodni­
czaka Kazimierza, które się uniewa:illi& 

Zgubi.ODY weksel przez Feli~ję 
leniewską wystaw10 

blanco przez Stefana Łępickicg 
sumę !10 zł. Znalazca zechce go 
cić F. Goleniewskiej, Sulejów,..R 

Z.pisz slq 
n• członlł 

Ligi Mors:lel ·" , 
1 telonieln• 

I AKin~-Ts•·" " I ('i~1;~·9wi•p0;;1; . I 
H · udział biorą: 

Kino - Teatr 

·ROM 1t 

Dziś otwarcie j~siennego sezonu. Znaomici artyści 
· Spencer Tracy i Mickey łoo~ey 
w pięknym filmie o ludziach przysżośc1 P.; t. 

MIASTO CHŁOPCOW 
w Piotrkowie 

pl. Niepodle­

głolel nr. 2. 
Popoł. o godz. ,3 

Początek o godzinie 

miesięczna „Dziennika Piot 
PRENUMERATA: kwartalnie z przesyłkę zl. 
~~.'.llllnilllllll„Blll!l!llmmm11111111.--.lml!I ... 

ReJakLor i WyćłAwca: Bronisław 

w Piotrkowie . 
Al. Maja 11. 

Bandyci, złodzieje, przestępcy, włóczęgi.... Pięść ... 
nóż, rewolwer„. to były ich argumenty. 

Ponadto tyaodnik PA_!: ____ Poczętek.~~· 7 i 92: 

Poł. o godz. 3 .Każdemu wol o kochać" 
„ ...... „„ ...... _. ............ „ ...... „ ................. „„„„ ..... 

gr. a dostawą zł. 3. 
\l. \. O. Nr. 602.480 

CENY OGŁOSZEN: -sza str. 1 wieru mil. jedn1dW4!\'l~'Y 

w tekście 60 gr. Osta~nia strona 40 g~ .• drobne 20 g · za 

\ Józef Walecki Drukarnia Pols · 
l 
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